
F. Castro o jedności 
Ameryki Łacińskiej

We wtorek, odbywający podróż 
t>o Chile premier Kuby, Fidel ca­
stro wystani! na konferencji pra­
sowej. Castro wezwał narody Ame 
ryki Łacińskiej do jedności. 
Oświadczył, że ich przyszłością 
jest związek krajów latyno-ame- 
rykańskich. Przeobrażenia, które 
dokonują sie w Chile, sa. według 
Castro. „nraw'dziwvmi procesami 
rewolucvinvmi”. (PAP)
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Nowy obiekt ostrzeszowskiej FUM

Przykład dobrej roboty
i współpracy

Z okazji przedterminowego oddania do eksploatacji no­
wego obiektu produkcyjnego Fabryki Urządzeń Mechanicz­
nych w Ostrzeszowie, odbyła się wczoraj uroczysta masów­
ka załóg budowlanych i FUM.
Źródłem tego sukcesu były s- Kowalczyka meldunek o wyko­

naniu swych zobowiązań. Dziękizobowiązania podjęte w lutym 
br. dla poparcia nowej polity 
ki partii, wyrażonej m. in. w 
uchwałach VIII Plenum. Za­
łogi postanowiły wówczas od 
dać o pół roku przed terminem 
obiekt produkcyjny dla FUM. 
która z kolei mogła wcześniej 
przystąpić do montażu urzą­
dzeń i produkcji sprzęgieł, 
przeznaczonych na eksport do 
ZSRR.

Sekretarz Komitetu Zakła­
dowego PZPR Stanisław Dy- 
bich powitał przybyłych na 
spotkanie: kierownika Wydzia 
łu Przemysłu i Komunikacji 
KC Stanisława Kowalczyka, 
członków Sekretariatu KW 
PZPR z I sekretarzem Jerzym 
Zasadą, przewodniczącego Pre 
zvdium WRN Franciszka 
Szczerbala i przewodniczącego 
WKZZ Jana Mroczka oraz go­
spodarzy powiatu.

Delegacja załóg budujących no­
wą halę dla FUM złożyła na ręce

nim Ostrowskie Przedsiębiorstwo 

Dokończenie na str. 2

Nasilenie walk w Indochinach

Starcia na granicy
Indie Pakistan
Agencja Reutera powołując 

sie na informacje uzyskane w 
Delhi, donosi o nieustających 
incydentach zbrojnych na gra 
nicy indyjsko-pakistańskiej. 
We wtorek po raz drugi w cią 
gu ostatnich 2 dni, oddziały 
pakistańskie wkroczyły na te­
rytorium Indii. Oddziały pa­
kistańskie przekroczyły grani­
ce w rejonie wzgórz Mizo. w 
stanie Asam. Siły indyjskie od 
parły Pakistańczyków, zadając 
im straty. Według agencji 
PTI. artyleria pakistańska 
ostrzelała Agartale. stolicę pro 
wmeji Tripura. Wojska indyj­
skie odpowiedziały ogniem.

• Partyzanci w Sajgonie 
• Napór na Phnom Penh

Żołnierze armii sajgońskiej 
rozpoczęli we wtorek zakro­
joną na szeroką skalę akcję 
przeczesywania przedmieść 
Sajgonu, gdzie według wywia 
du sił reżimowych miał się 
przedostać batalion partyzanę 
ki w liczbie tysiąca żołnierzy. 
Źródła sajgońskie podały, iż w 
ciągu trzech lat partyzanci nie 
znajdowali się tak blisko cen­
trum Sajgonu.

O wzmożonych operacjach 
sił wyzwoleńczych w rejonie 
sajgońskim świadczy fakt, że 
we wtorek i w środę rano 
lotnictwo i artyleria wojsk re­
żimowych bombardowała tere­
ny znajdujące się w odległo­
ści 20 km na północny wschód 
oU stolicy Wietnamu Południo­
wego. W rejonie tym — jak 
wynika z doniesień agencyj­
nych — toczą się walki mię­
dzy ugrupowaniami armii saj­
gońskiej. a jednostkami party­
zanckimi.

Również na froncie kambodźań-

Medale Komisji 
Edukacji Narodowej 

dla pedagogów
Z okazji zbliżającego się 

Dnia Nauczyciela 39 szczegól­
nie zasłużonych w kształceniu 
i wychowywaniu młodego po­
kolenia pedagogów otrzymało 
17 bm. z rąk wicepremiera 
Wincentego Kraski medale Ko 
misji Edukacji Narodowej. 
Uroczystość odbyła się w gma 
chu Ministerstwa Oświaty i 
Szkolnictwa Wyższego w War­
szawie.

Medale Komisji Edukacji Na 
rodowej przyznane były już po 
raz piąty. Honoruje się nimi 
pedagogów, którzy swoją pra­
cą pozostawili trwały ślad w 
rozwoju oświaty. W tym roku 
odznaczenia te otrzymali m. in.: 
wybitny aktor i wychowawca 
wielu generacji aktorskich — 
prof. Jan Kreczmar, dyrektor 
Instytutu Filozofii Uniwersy­
tetu Warszawskiego — prof. 
Jan Legowicz, rektor uniwer­
sytetu im. M. Kopernika w To 
runiu — prof. Witold Łukasze­
wicz. prof. Władysław Tatar­
kiewicz — wybitny polski filo­
zof, prof. Wiktor Zin — znany 
szeroko historyk architektu­
ry. (PAP)

Indyjska agencja PTI podała, 
powołując sie na doniesienia tąj-
nei rozgłośni
Desh”. że w
Wschodniego

radiowej .Bangla 
stolicv Pakistanu 

— Dhace została
wnrowaśzona w środę na czas nie 
określonv godzina oolicyina. Zda­
niem agenci) PTI. to posuniecie 
stenowi nreludium zakroionei na 
szeroka skale ofensvwv regular- 
r^ch jednostek pakistańskich prze 
ciwko oddziałom partvzanrkim.

PAP

Dalsze przedzjazdowe konferencje partyjne

Edward Gierek gościem szczecińskich
chemików i hutników

Sroda, 17 bm. była drugim dniem pobytu w Szczecinie 
I sekretarza KC PZPR Edwarda Gierka. Uczestniczył on w 
pracach przedzjazdowej konferencji partyjnej, odwiedził też 
•zakłady chemiczne w Policach i szczecińską hutę. Zapoznał 
się on z wynikami produkcyjnymi tych przedsiębiorstw, 
z perspektywami ich rozwoju, a także z pomyślnym prze­
biegiem realizacji czynów zjazdowych, których wartość w 
obu zakładach określana jest w wielomilionowych kwotach. 
I sekretarz KC w rozmowach z członkami załóg, bezpośred­
nio przy ich warsztatach pracy interesował się warunkami
w jakich wykonują oni swój 
i bytowymi.
A oto relacja sprawozdaw­

ców PAP:
Zakłady Chemiczne w Poli­

cach są już od kilku lat naj-

zawód, sprawami socjalnymi

nawozów, trwa budowa kolej­
nych wielkich obiektów, a 
równolegle modernizuje się 
funkcjonujące urządzenia. Po

efekt tego 
sięwzięcia 
jej sukcesu

ambitnego przed- 
załogi i wielkiego 
w tym roku — to

skim obserwuje 
aktywność sił 
których operacie 
centrują sie w 
Penh. W związku

sie wzmożona 
wyzwoleńczych, 
ofensywne kon- 
pobliżu Phnom 
z naoorem par-

tvzantów na pierścień obronny 
nieprzyjaciela wokół stolicy Kam 
bodżv. wojska reżimowe nod oso­
bistym dowództwem Lon N^la 
przystąpiły do operacji ..Casser” 
(przełamanie), której celem jest 
zahamowanie ofensywy partyzan­
ckie i w kierunku miasta. (PAP)

W Irlandii torturowano
aresztowanych

Parlament brytyjski zebrał się 
wczorai na nosiedzeniu zwołanym 
w celu omówienia urzędowego ra­
portu na temat maltretowania
aresztowanvch osób Irlandii
Północnei przez żołnierzy brytyj­
skich. Zapowiedziano powołanie 
specjalnej komisji. (PAP)

W przyszłym tygodniu 
wznowienie misji OJA
Kairski dziennik „Al-Ahram

komunikuje, że druga runda 
pokojowej misji reprezentan­
tów Organizacji Jedności Afry 
ki na Bliskim Wschodzie roz- 
pocznie się w Kairze w naj­
bliższy wtorek. Delegaci OJA 
spędzą tam dwa dni, aby następ 
nie udać się do Izraela.

Rozmowy mają charakter 
sondażowy i dotyczą wprowa­
dzenia w życie rezolucji Rady 
Bezpieczeństwa NZ, domagają 
cej się likwidacji skutków agre 
sji izraelskiej. (PAP)

■

blisko 30 tys. ton kwasu siar­
kowego. — To nasz czyn zjaz­
dowy — informują I sekreta­
rza KC z wyraźną satysfakcją 
członkowie załogi. — A gdy- 
byście mieli teraz wykonywać 
następną podobną instalację 
to czy dałoby się jeszcze dalej 
skracać terminy — pada py­
tanie. Inspiruje ono dłuższą 
rozmowę na bardziej ogólne 
problemy dotyczące spraw in­
westycyjnych całej naszej gos 
podarki. Rozmówcy E. Gierka 
zgadzają się z jego poglądami, 
iż właśnie w tej dziedzinie są 
u nas szczególnie duże rezer­
wy, że cykle inwestycyjne ge­
neralnie można byłoby zmniej-
szyć o około 20 proc.

Dzisiejsze Police mają 
swym koncie prawie 110 
poszukiwanego przez

już na 
tys. ton 

rolników
dwuskładnikowego nawozu, około 
360 tys. ton kwasu siarkowego. Za­
kład będzie nadal rozbudowywa­
ny — Będę śledził waszą pracę — 
mówi na pożegnanie E. Gierek —

Dokończenie na str. 2

Pod hasłem
Na zdjęciu: delegaci witają I se­
kretarza KC PZPR Edwarda Gier 
ka przybyłego na salę obrad. 
Obok (po prawej) i sekretarz 
KW PZPR w Szczecinie Janusz 
Brych. Z lewej weterani ruchu 

robotniczego. A
CAF — telefoto — Dąbrowiecki

większą inwestycją na Szcze­
cińskim Wybrzeżu. I choć pra­
cują tu już trzy wytwórnie

Poparcie dla projektu światowej
konferencji rozbrojeniowej

Debata generalna w ONZ
Podczas wznowionej ostatnio na forum Zgromadzenia Ogól­

nego NZ debaty nad propozycją ZSRR w sprawie zwołania 
światowej konferencji rozbrojeniowej przemawiał m. in. 
stały przedstawiciel ARE, M. Zajat.
Witamy z zadowoleniem — 

oświadczył on — inicjatywę

Spotkanie trzech mocarstw i NRF
W środę na Quai d’Orsay roz­

poczęła się dwudniowa wymiana 
poglądów przedstawicieli trzech 
mocarstw zachodnich i NRF, po­
święcona problemowi Berlina Za­
chodniego.

Sekretarz stanu NRF, Egon 
Bahr,- który przybył na kilka go­
dzin do Paryża, poinformował o 
rokowaniach prowadzonych z se­
kretarzem stanu NRD, Michaelem 
Kohlem.

Polska misja w Kolumbii
Przebywająca w Kolumbii pol­

ska misja gospodarcza pod prze­
wodnictwem ministra handlu za­
granicznego Kazimierza Olszew­
skiego została w dniu 16 listopa­
da przyjęta przez prezydenta re­
publiki Misael Pastranę Borrero. 
Ponadto misja przeprowadziła 
rozmowy z ministrem spraw za­
granicznych Alfredo Vasquez 
Carrizosą, kierownictwem Banku 
Republiki Kolumbii oraz z preze­
sem federacji producentów kawy.

Nadzwvczainy zjazd SPD
w stolicy NRF trwały wczoraj 

przygotowania do zapowiedziane­
go na czwartek nadzwyczajnego 
zjazd" SPD. Przed południem ze­
brał «ie zarzad SPD. natomiast w 
godzinach popołudniowych obra­
dowały Inne organa kierownicze 
tej partii. Jednym z problemów 
omawianych przez -»rgana kierów-

nicze SPD jest kwestia nowego 
organu prasowego tej partii.

Dostawy z Polski dla Jugosławii
We wtorek została w Jugosławii 

podpisana umowa na dostawę z 
Polski linii produkcyjnej szkła 
płaskiego dla jugosłowiańskiej hu­
ty szkła „Panczewo”. Wartość 
dostaw, które obejmuje umowa, 
wynosi 15,2 miliona złotych dewi­
zowych. Jest to jeden z najpo­
ważniejszych kontraktów na dosta 
wę kompletnego obiektu prze­
mysłowego z Polski do Jugosła­
wii,

Trwają naloty na DRW
Amerykańskie lotnictwo wzma­

ga terrorystyczne naloty w Wiet­
namie. Jak oświadczył rzecznik 
wojskowy USA w Sajgonie, w śro 
dę amerykańskie superfortece 
powietrzne „B-52” zbombardowa­
ły południową część strefy zdemi- 
litaryzowanej. Ta część strefy 
została również ostrzelana przez 
artylerię amerykańską.

krótkim powitaniu u wjazdu
do zakładu rozpoczyna się j 
zwiedzanie pracujących obiek | 
tów. Pierwsza z nich to Wy- 3 
twórnia Kwasu Siarkowego.

Rozmowy dotyczą próbie- g 
mów najistotniejszych. Do- B 
świadczenie uzyskane przez 9 
młodą załogę przy budowie ■ 
pierwszego zakładu wytwórni 
kwasu siarkowego, a było to 
w 1969 r., zostało szeroko wy­
korzystane w dalszych inwe­
stycjach. W rezultacie przed 
kilkunastu dniami, a o 66 dni 
wcześniej niż to przewidywały 
założenia, oddano do użytku 
trzecią instalację Wytwórni 
Kwasu Siarkowego. W sześć 
dni uzyskała ona planowaną 
moc wytwórczą. Końcowy

WSI I SOBIE
wspólna akcja
ZMW i „Głosu

Wielkopolskiego"
Zarząd Wojewódzki

Związku Młodzieży Wiej-
skiej redakcja „Głosu
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Zmarł płk. R. Abel
Jak podaje agencja TASS, 

ciężkiej chorobie w wieku lat
po
69

Tajna baza USA w Jordanii
Agencja AFP powołując się na 

doniesienia tygodnika „Al Fa- 
tah” informuje, że eksperci ame­
rykańscy zakładają obecnie tajną 
bazę wojskową USA na pustyni 
jordańskiej. Według tygodnika, 
eksperci stanowią część misji skła 
dającej się z 50 oficerów amery­
kańskich, którzy przybyli do Jor­
danii natychmiast po wizycie w 
Ammanie w maju br. podsekreta­
rza stanu USA do snraw blisko­
wschodnich Josepha Sisco.

zmarł jeden z najstarszych pra­
cowników organów bezpieczeństwa 
i wywiadu radzieckiego, członek 
KPZR, płk Rudolf Abel.

Pracę w organach bezpieczeń­
stwa rozpoczął on w 1927 roku i od 
tej pory przez prawic 45 lat wy­
konywał skomplikowane zadania 
w dziedzinie zapewnienia bezpie­
czeństwa ZSRR na różnych odcin­
kach.

Wkrótce zapalniczki gazowe
Już wkrótce będzie można ku­

pić popularną zapalniczkę gazo­
wą. Zakłady metalowe w Świebo­
dzicach zamierzają z początkiem 
przyszłego roku uruchomić seryj­
ną produkcję nowej, popularnej
zapalniczki gazowej. Fabryka ma
dostarczać rocznie ok. 50 tys. 
sztuk nowych zapalniczek.

Związku Radzieckiego. Zwoła­
nie światowej konferencji roz­
brojeniowej przyczyniłoby się 
do powodzenia obecnych wy­
siłków w kierunku rozbroje­
nia. Delegat egipski uważa, iż 
w pierwszej kolejności należy 
zakazać wszelkich dalszych 
eksperymentów z bronią ją­
drową. Ostatnie amerykańskie 
eksperymenty tego rodzaju na 
Amczitce wymownie świadczą, 
o poważnej sytuacji pod tym 
względem.

Przedstawiciel Bułgarii G. 
Groziew, nazwał propozycję 
radziecką dalekosiężnym pro­
gramem działania. Jesteśmy 
przekonani — powiedział on — 
że zwołanie światowej konfe­
rencji rozbrojeniowej będzie 
ważnym krokiem w kierunku 
rozwiązania jednego z najważ­
niejszych problemów

Aktualność propozycji ra­
dzieckiej podkreślił też przed­
stawiciel Węgier, K. Csatorday. 
Stwierdził on, że obecna mię­
dzynarodowa sytuacja politycz 
na sprzyja zwołaniu świato­
wej konferencji rozbrojenio­
wej. Konferencja taka powin­
na zwrócić przede wszystkim 
uwagę na konieczność zakazu 
i zniszczenia wszelkich rodza­
jów broni masowej zagłady.

Jak już informowaliśmy, pro 
pozycję radziecką powitał tak 
że z uznaniem stały przedsta- , 
wiciel PRL w ONZ, E. Kuła- 
ga. (PAP)

Jan Pawlak na spotkaniu 
w poznańskiej WSR
Wczoraj odbyło się spotka­

nie sekretarza KW Jana Paw­
laka z egzekutywą Komitetu 
Uczelnianego Wyższej Szkoły 
Rolniczej w Poznaniu. W toku 
spotkania zapoznano sekreta­
rza KW z problemami pracy 
uczelni, organizacji partyjnej 
i polityką kadrową. Omówio­
no też zagadnienia dotyczą­
ce dalszego wpływu partii

Wielkopolskiego” ogłaszają 
wspólną, długofalową ak­
cję pod hasłem: WSI i SO­
BIE. Chodził w niej o przej­
mowanie patronatów przez 
terenowe ogniwa ZMW nad 
budową ośrodków socjalno- 
kulturalnych na wsi.

O szczegółach tej akcji 
informujemy na stronie 3.

na młodzież
wania organizacji

oddziały- 
młodzie-

żowych na środowisko wyż­
szych uczelni. I sekretarz KU 
doc. dr Tadeusz Czwojdrak 
poinformował o pracy uczel­
nianej organizacji partyjnej 
w kampanii przedzjazdowej.

Jan Pawlak zapoznał zebra­
nych z problemami, którymi 
zajmuje się Komitet Wojewódz 
ki, w przygotowaniach do VI 
Zjazdu PZPR, politycznych i 
organizacyjnych i o niektórych 
problemach nauki w środo­
wisku poznańskim.

W toku pobytu sekretarza

Obalenie rządu 
w Syjamie

Jak donosi Agencja Reutera 
powołując się na rozgłośnię ra 
diową w Bangkoku Partia 
Zjednoczonego Ludu Syjam­
skiego której przewodniczy pre 
mier Thanom Kittikachorn roz 
wiązała parlament i obaliła 
rząd.

Posunięcie to wiąźe się z deba­
tą nad projektem budżetu w par­
lamencie. Projekt ten już raz zo­
stał odrzucony. Jeśliby został od­
rzucony ponownie, podkreśla się 
— to premier Thanom Kittikachorn, 
musialby podać się do dymisji.

PAP

Śnieg na Podhalu
17 bm. od wczesnych godzin ran­

nych na Podhalu nadał gęsty śnieg
nicsionv wiatrem.

Dyżurny synoptyk Kasnro-
wvm Wierchu notował temperatu­
ro minus 7 stonni. stała pokrrwe 
śnieżna grubości 7 cm oraz wiatr

KW w 
również ; 
rektoratem

WSR odbyło się 
jego spotkanie z

sie którego
uczelni, w cza- 

) rektor prof.

5-cm warstwa śniegu pokryła 
również Zakopane. (PAP)

dr Zbyszko Tuchołka omówił 
problemy badań naukowych, 
funkcjonowanie nowego syste 
mu zarządzania uczelnia oraz 
sposoby podnoszenia jakości 
pracy dydaktyczno-naukowej.

Jan Pawlak zapoznał się tak 
że z warunkami pracy Wy­
działu Rolno-Spożywczego oraz 
Instytutu Biochemii, (na)

18 bm. bedzie zachmurzenie 
zmienne i miejscami przelotne 
ooady śnieeu i śniegu z deszczem. 
Temperatura maksymalna od 3 st. 
na północy. 5 st. w centrum do 
7 st. na południu. Wiatry silne i 
porywiste. Północno-zachodnie.



Frzedzjazdcwe konferencje partyjne
Dokończenie ze str 1 , 

i na pewno nieraz jęszcze będzie­
my mogli na ten temat porozma­
wiać. A za to co już zrobiliście, 
serdeczne podziękowania...

Huta Szczecin — albo jak ją 
tu nazywają Huta Północy, 
jest w sytuacji niewątpliwie 
mniej korzystnej. Powstała 
jeszcze w końcu ubiegłego stu­
lecia. Stąd konieczność szyb­
kiej modernizacji. Zmiany idą 
głównie w kierunku powiąza­
nia tego jedynego w tej bran­
ży na Wybrzeżu zakładu pro­
dukcyjnego z przemysłem 
okrętowym. Dodatkowe wj po 
sażenie uzyskują wielkie pie­
ce, budowana jest nowa od­
lewnia, a w dalszej kolejności 
powstanie również aglomerow 
nia. Momentem sprzyjającym 
niewątpliwie rozwojowi huty 
jest szczególnie dogodny do­
wóz rudy — bezpośrednio z 
portu na nabrzeże Odry.

Przez dłuższy jednak czas rozmo 
Wy toczą się wokół produkcji... 
cementu. Szczecińska huta przeję­
ła bowiem przed kilku laty poło­
żone na terenie huty przedsiębior­
stwo produkcji cementu hutnicze­
go. Ma ono dobrą markę. Jeśli za­
kład uzyska dodatkowe środki, to 
dla potrzeb cementowej produkcji 
może adaptować jeszcze jeden 
obecnie nieczynny wydział, gdzie 
można byłoby wytwarzać cement 
hutniczy o wyższej wytrzymałości 
i to w ilości około 150 tys. ton 
rocznie. Wówczas huta dostarcza-

żą będzie gospodarka morska. W 
polityce inwestycyjnej w odpowie 
dni sposób zabezpieczone mają 
być zasady polityki zatrudnienia, 
a przede wszystkim — kwestia 
stwarzania nowych miejsc pracy 
dla kobiet.

Po referacie toczyła się dys­
kusja w sześciu zespołach ro­
boczych zajmujących się pod­
stawowymi problemami: gos­
podarki, rolnictwa, socjalno- 
bytowymi, budownictwa i gos 
podarki komunalnej, rozwoju 
demokracji i socjalistycznego 
wychowania społeczeństwa oraz 
zagadnień wewnątrzpartyjnych.

Konferencja we Wrocławiu
Na wojewódzkiej konferencji 

partyjnej PZPR we Wrocławiu, 
162-tysięczną rzeszę członków 
partii tego regionu reprezento­
wało 380 delegatów.

Na konferencję przybył za­
stępca członka Biura Politycz­
nego minister obrony narodo­
wej, gen. broni Wojciech Jaru­
zelski.

Obrady otworzył I sekretarz 
KW PZPR — Ludwik Drożdż.
Wygłosił on przemówienie

łaby 
tys. 
dobry

rocznie ponad 430
ton cementu. — To 

pomysł — mówi
E. Gierek — nigdy cementu nie bę 
dzie u nas za dużo. Zastanówcie 
się jednak czy nie dałoby się 
waszych zamierzeń szybciej zreałi 
zować. My wam pomożemy i po­
dziękujemy.

Konferencja w Szczecinie
W szczecińskiej konferencji 

wojewódzkięj PZPR wzięło 
udział 300 delegatów reprezen 
tujących blisko 70-tysięczną 
organizację partyjną Ziemi 
Szczecińskiej. Brało w niej tak­
że udział 7 delegatów, wybra-

wprowadzające do dyskusji 
nad materiałami dostarczony­
mi wcześniej delegatom.

Po referacie rozpoczęła się 
dyskusja, prowadzona w sześ­
ciu zespołach problemowych. 
Głównymi sprawami porusza­
nymi w dyskusji były kierun­
ku rozwoju przemysłu. Zabie­
rający głos, wśród których zna 
lazło się wielu przedstawicie­
li najbardziej dynamicznie roz 
wijającej się gałęzi dolnoślą­
skiego przemysłu, kopalnictwa 
i przerobu miedzi, wykazywali 
wiele troski o sprawną realiza 
cję inwestycji i jak najszyb­
sze osiąganie ich zdolności pro 
dukcyjnych.

nych poprzednio w 
zakładach pracy.

Na obrady przybył 
tarz KC PZPR — 
Gierek.

wielkich

I sekre-
Edward

Obecny był sekretarz KC 
PZPR — Kazimierz Barcikow- 
ski.

Obrady otworzył I sekretarz 
KW PZPR — Janusz Brych. 
Przedstawił on również refe­
rat Egzekutywy KW, zawiera­
jący podsumowanie przebiegu 
dyskusji nad Wytycznymi na 
zjazd, a także kreślący pod­
stawowe kierunki społeczno - 
gospodarczego rozwoju regio­
nu szczecińskiego.

Charakteryzując główne kie­
runki rozwoju gospodarczego wo­
jewództwa, J. Brych podkreślił, 
iż najbardziej preferowaną bran-

W toku obrad glos zabrał zastęp 
ca członka Biura Politycznego KC 
PZPR minister obrony narodowej 
gen. broni Wojciech Jaruzelski. 
Wysoko oceni} on osiągnięcia dol­
nośląskiej organizacji partyjnej, 
podkreślając istnienie korzystnego 
klimatu sprzyjającego realizacji za 
dań polityczno-społecznych, i gos­
podarczych. Trzeba — powiedział 
W. Jaruzelski — czynić wszystko, 
aby głęboka ideowość, dobra ja­
kościowo praca i dyscyplina społecz 
na były cechami wyróżniającymi 
wszystkich członków partii.

Mówca podkreślił również ko­
nieczność dalszego umacniania po­
tencjału obronnego kraju i jego 
sił zbrojnych — Ludowego Wojska 
Polskiego.

Konferencja w Śląskim
Okręgu Wojskowym

za
Poczucie odpowiedzialności 

i jakość pracy partyjno-poli-
tycznej i służbowej, troska o

O 542 tys. ton ponad plan

Półmetek jesiennych przewozów
Ostatni kwartał roku jest na kolei okresem zwiększonych 

przewozów, zwłaszcza ziemiopłodów. Start do tegorocznych 
przewozów był dobry — PKP nie miały w zasadzie żadnych 
zaległości. W ostatnim kwartale br. kolej musi przewieźć 98 
min ton ładunków.
W oparciu o wyniki na pół­

metku można przypuszczać, ze 
jeśli transportu nie zaskoczy 
zbyt wczesna zima, tó całość 
jesiennych przewozów przebie

Koła katolickie NRF 
za ratyfikacją

W niedzielę na dorocznym 
zgromadzeniu zachodnionie- 
mieckiej sekcji Międzynarodo­
wego Stowarzyszenia Kato­
lików Duchownych i Świec­
kich pn. ,,Pax Christi”, w obec 
ności przewodniczącego sekcji 
zachodnionicmieckiej kardyna 
ła Docpfnera, zebrani wypo­
wiedzieli się za ratyfikacją 
układu o podstawach normali­
zacji stosunków z Polską. 
Układ ten określono jako pod 
stawę procesu normalizacyj­
nego między obu krajami.

Kilka dni wcześniej jeszcze bar­
dziej zdecydowanie opowiedział 
się za ratyfikacją układu z 7 
grudnia 1970 roku zjazd „Związku 
Niemieckiej Młodzieży Katolic­
kiej” (BDKJ), domagając się 
„uznania integralności narodowej 
Polski oraz uznania linii Odra — 
Nysa, jako zachodniej granicy 
Polski**. (PAP)

min Hiimiiiiiniiimii

gnie sprawnie. Do 15 bm. prze 
wieziono bowiem łącznie 50 
min ton towarów. Zakończono 
już transport ziemniaków dla 
potrzeb ludności, a także sa­
dzeniaków i ziemniaków na 
eksport. Do końca listopada za 
kończy się też dostawę ziemnia 
ków dla zakładów przetwór­
czych. Z 3 min ton buraków 
cukrowych, które ma prze­
wieźć kolej, do cukrowni do­
tarło już 1,8 min ton.

Sprawnie przebiega odbiór zbóż 
z portów morskich. Między krajo­
wymi odbiorcami i trzema porta­
mi kursuje 15 pociągów wahadło­
wych. Wielkiego wysiłku wymaga 
transport węgla. Kopalnie dostar­
czają obecnie o 26 tys. ton węgla 
w ciągu doby więcej, niż w tym 
samym okresie ubr. Wymaga to 
kierowania na Śląsk ok. 1000 wę- 
giarek dziennie.

W sumie do 15 bm. PKP przewioz 
ły o 542 tys. ton towarów więcej, 
niż zakładał plan. (PAP)

Dzlsielszv serwis intormacyln 
ooracową’ Walasek.

Surowe kary 
dla gwałcicieli

Sąd Wojewódzki w Katowi­
cach skązał mieszkańców Gli­
wic 23-letniego Kazimierza 
Dygadłowicza i 19-łetniego 
Zdzisława Kucharskiego na ka 
ry po 15 lat pozbawienia wol­
ności oraz 20-letniego Henry­
ka Bugle — na karę 12 lat oo- 
zbawienia wolności za to. że 
dokonali zbiorowego gwałtu 
na 22-letniej dziewczynie.

PAP

Gen. M. Sadek o sytuacji 
na Bliskim Wschodzie

umacnianie mocy obronnej kra 
ju, o jeszcze wyższą gotowość 
bojową jego sił zbrojnych to 
najważniejsze problemy podej 
mowane na przedzjazdowej 
konferencji PZPR Śląskiego 
Okręgu Wojskowego, która 
obradowała wczoraj we Wroc­
ławiu.

W konferencji uczestniczyli: 
zastępca członka Biura Poli­
tycznego, minister oświaty i 
szkolnictwa wyższego — Hen­
ryk Jabłoński oraz dowódca 
Śląskiego Okręgu Wojskowego 
— gen. dyw. Józef Kamiński.

PAP

Jak podaje agencja MEN, 
minister wojny ARE gen. Mo­
hammed Sadek oświadczył w 
środę, że w sytuacji, kiedy 
Izrael lekceważy wszelkie re­
zolucje Organizacji Narodów 
Zjednoczonych i w sytuacji, 
kiedy Egipt nie zamierza wy­
rzec się ani piędzi swego obsza 
ru, Arabskiej Republice Egiptu 
nie pozostaje nic innego niż 
użycie siły dla odzyskania tery 
toriów okupowanych przez 
Izrael. (PAP)

Poparcie Libii dla akcji 
komandosów palestyńskich

Wywiad płk. M. Kadafiego
Przewodniczący Rady Rewolucyjnej Libii, pułkownik 

Maummar Kadafi udzielił wy.yiadu specjalnemu wysłanni­
kowi libańskiego dziennika „An-Nahar”.

W wywiadzie tym szef pań- niem przywódcy libijskiego — 
stwa libijskiego położył szcze- patrzy również niechętnym

Sesja na tema*
współdziałania 

polsko - radzieckiego
Z okazji 10-lecia Zakładu 

Historii Stosunków Polsko- 
Radzieckich PAN, odbyła się 
17 bm. w Pałacu Staszica w 
Warszawie sesja naukowa na 
temat współdziałania Polski i 
ZSRR w latach 1945 — 1970. 
Zagadnienia te omawiano prze 
de wszystkim w płaszczyznach 
współpracy politycznej, gospo 
darczej i kulturalnej.

W grudniu spotkanie 
G.Pompidou-W. Brandt?

Rzecznik rządu francuskiego 
Leo Hamon oświadczył w śro­
dę po posiedzeniu gabinetu, że 
spotkanie na szczycie Pompi- 
dou — Brandt nastąpi po obra 
dach „Grupy dziesięciu", które 
zostało odroczone na prośbę 
UŚA. Ministrowie finansów 
dziesięciu państw zbiorą się 
albo 30 listopada albo w ty­
dzień później. Spotkanie Pom-

gólny nacisk na rozwój walki 
partyzanckiej na Bliskim 
Wschodzie, podkreślając ko­
nieczność rozszerzenia akcji 
komandosów palestyńskich na 
Synaj, równolegle do operacji 
podejmowanych przeciwko 
wojskom izraelskim z teryto­
rium Syrii, Jordanii i Libanu. 
Kadafi przypomniał, że Libia 
gotowa jest szkolić i wysyłać 
swych ochotników dla wzmóc 
nienia oddziałów partyzan­
ckich. Przy tej okazji zaatako­
wał on ostro Jordanię za dzia­
łalność wymierzoną przeciw­
ko komandosom palestyńskim, 
a także Liban, który — zda-

okiem na działalność koman­
dosów.

Pułkownik Kadafi oświad­
czył, że akcja fedainów nie 
powinna się ograniczać tylko 
do Palestyńczyków, ale po­
winna nabrać charakteru pan- 
arabskiego. Poddał on kry­
tyce separatystyczne tenden­
cje w łonie ruchu palestyń­
skiego. (PAP)

J. Broz Tito
pidou Brandt
przezwyciężeniu

ma służyć 
rozbieżności

uda się do Rumunii

Na i 
członek

sesję przybył: in.
Biura Politycznego,

sekretarz KC PZPR — Stefan 
Olszowski. Zebrani wysłucha­
li referatów: doc. dr hab. Wło 
dzimierza P. Kowalskiego — 
„Stosunki polsko - radzieckie 
w latach 1944 — 1970”, doc. 
dr hab. Tadeusza Walichnow- 
skiego — „Geneza Układu War 
szawskiego (1945 — 1955)”, dr 
Euzebiusza Basińskiego — 
„Geneza i założenia RWPG”, 
kandydata nauk historycznych 
Instytutu Słowianoznawstwa i 
Problemów Bałkańskich Aka­
demii Nauk ZSRR Prochora 
Olszańskiego — „Współpraca 
ekonomiczna PRL — ZSRR w 
latach 1945 — 1949”, płk. dr. 
Wacława Jurgielewicza — 
„Pomoc ZSRR w tworzeniu 
Wojska Polskiego”, prof. dr. 
Alfonsa Klafkowskiego — 
„Rola państw socjalistycznych 
w ONZ” oraz dr. Andrzeja 
Skrzypka „Historiografia Pol­
ski Ludowej o stosunkach 
polsko - radzieckich”. (PAP)

Odkrycie
„Marinera 9U

Krążąca wokół Marsa amery 
kańska sonda kosmiczna „Ma- 
riner 9“ wykryła zagadkowy 
rejon na „Czerwonej Planecie" 
o temperaturze nieco wyższej 
od temperatury okolicy. Re­
jon ten znajduje się w odległo 

' ści 2 tys. km na południowy 
wschód od formacji górskiej 
„Nix-Olimpia“, jednej z naj­
wyższych na Marsie.

Aparatura pomiarowa sondy wy 
kazała, że temperatura tajemnicze 
go rejonu jest wyższa o 7 st. C od 
średniej temperatury otoczenia, 
która wynosi minus 48 st. C. Dane 
te zostały uzyskane w chwili, gdy 
,,Mariner“ znajdował się w odle­
głości 1600 km od Marsa.

Specjaliści przypuszczają, że przy 
czyną tej wyższej temperatury mo 
że być to, że wspomniany obszar 
wznosi się wyżej niż otaczająca 
okolica, ponad chmury pyłu, i tym 
samym jest silniej nagrzany przez 
Słońce. Inni sądzą, że w tym miej 
scu może się znajdować podziemny 
wulkan. (PAP)

między NRF a Francją w 
sprawie dróg rozwiązania świa 
towego kryzysu walutowego.

PAP

Chińska delegacja 
rządowa w Tiranie

Albańska agencja prasowa 
ATA informuje, że do Tirany 
przybyła w środę chińska dele 
gacja rządowa, z ministrem do
spraw stosunków 
czych z zagranicą 
Oba kraje podpiszą 
dlowy na rok 1972.

gospodar- 
— Fang I. 
układ han 
(PAP)

Nowa planeta 
układu słonecznego? 
Londyński „Daily Telegraph” 

poinformował w środę, że astro­
nomowie Uniwersytetu Cambridge 
(Anglia) i Obserwatorium Mary­
narki Wojennej — odkryli praw­
dopodobnie nową planetę układu 
słonecznego. Planeta ta miałaby 
się znajdować między Merkurym 
a Słońcem.

Naukowy korespondent dzienni­
ka pisze, że o obecności nowej 
planety — dziesiątej w układzie 
słonecznym — wywnioskowano na 
podstawie perturbacji, jakie ona 
wywołuje w ruchu innych planet.

PAP

W stolicy Jugosławii poda­
no w środę oficjalnie do wia­
domości, że prezydent SFRJ i 
przewodniczący Związku Ko­
munistów Jugosławii Josip 
Broz Tito uda się w najbliż­
szy wtorek do Rumunii z przy 
jacielską wizytą. (PAP)

23 listopada
IX Plenum NK ZSL

Przykład dobrej roboty
Dokończenie ze str. I

Budownictwa Przemysłowego,
Wielkopolskie Przedsiębiorstwo 
Robót Inżynieryjnych, Przedsię­
biorstwo Robót Elektrycznych w 
Poznaniu, Wrocławskie Przedsię­
biorstwo Budowy Pieców Przemy­
słowych oraz Przedsiębiorstwo Re 
montowe Przemysłu Maszynowego 
— do 15 bm. wykonały swoje 
roczne zadania finansowe. Na­
stępnie meldunek o realizacji zo­
bowiązań młodzieży w powiecie 
złożyła delegacja ZMS. Młodzież 
zapewniła m. in. dodatkową pro­
dukcję rynkową wartości 880 000 
zł, produkcję eksportową — za 
463 000 zł, zgłosiła 62 wnioski ra­
cjonalizatorskie.

Jak podkreślił w swoim wy 
stąpieniu dyrektor FUM Józef 
Zaremba, uroczystość ta zamy 
ka kolejny etap ro?woju fabry 
ki. Inwestycja ta stała się bo­
wiem możliwa dzięki wielo­
letniemu kontraktowi ekspor­
towemu do Związku Radziec­
kiego. Obecnie załoga może 
przystąpić wcześniej do swego 
zadania — dostawy jeszcze w 
tym roku 180 000 sprzęgieł, a 
w następnych latach po 240 000 
rocznie. Nikt w Europie nie 
produkuje sprzęgieł na taką 
skalę jak Ostrzeszów, który u- 
zyskał tę szansę dzięki ko­
operacji produkcyjnej z ra­
dzieckim przemysłem maszy­
nowym.

Mówca podziękował budowla­
nym, władzom partyjnym i pań-
stwowym, za pomoc stworze-
niu tej inwestycji. Ma ona ogrom 
ne znaczenie dla naszego przemy­
słu, handlu zagranicznego i dla 
Ostrzeszowa, wpływa bowiem tak 
że na rozwój miasta i powiatu.

23 bm. rozpocznie się w 
Warszawie IX plenarne posie­
dzenie Naczelnego Komitetu 
ZSL. Przedmiotem obrad IX 
plenum będą podstawowe za­
łożenia społeczno - gospodar­
czego rozwoju kraju w latach 
1971 — 1975 oraz środki i me­
tody realizacji zadań w rol­
nictwie. Plenum dokona rów­
nież podsumowania dyskusji 
przedzjazdowej w ogniwach i 
instancjach ZSL oraz określi 
stanowisko Stronnictwa wo­
bec’ Wytycznych KC PZPR 
na VI Zjazd partii. Porządek 
obrad przewiduje także spra­
wy organizacyjne. (PAP)

Docenia to 
ska załoga, i

liczna ostrzeszow-
która — choć

wiekiem i doświadczeniem
młoda 
— do

skonali swój wyrób przy pomocy 
Instytutu Obróbki Plastycznej, 
dba o jakość i terminy dostaw, 
coraz liczniejszych sprzęgieł.

Terminy rozpraw z oskarżenia 
C. Niemena i „Silnej Grupy"

Ponieważ posiedzenie pojed­
nawcze przed Sądem Powiato­
wym w Radomsku 28 września 
nie doprowadziło do pogodze­
nia się stron, tzn. Czesława 
Niemena oraz członków zespołu 
pn. „Silna grupa pod wezwa- 
niem“ — Jacka Nieżychowskie 
go i Jana Zylbera, z oskarżo­
nym przez nich autorem publi
kacji 
nym 
ska“

w tygodniku regional- 
„Gazeta Radomszczań- 

— Romanem Cieleckim
wyznaczono terminy rozpraw 
merytorycznych. Obie sprawy 
Sąd Powiatowy w Radomsku 
ma rozpatrywać 19 bm. W trak 
cie przewodu dowodowego Sąd 
przesłucha świadków na oko­
liczności związane z przedmio­
tem oskarżenia.

Jak już informowaliśmy, relacjo-

nując szczegóły posiedzeń pojed­
nawczych, sąd umorzył postępowa 
nie przeciwko R. Cieleckiemu z 
oskarżenia Kazimierza Grześkowia 
ka, który nie stawił się przed są­
dem, mimo że otrzyma! wezwanie. 
Sąd Powiatowy w Radomsku ma 
też wyznaczyć termin posiedzenia 
pojednawczego w sprawach wnie­
sionych przeciwko R, Cieleckiemu 
przez dwóch innych członków zes­
połu, którzy nie stawili się przed 
sądem 28 września, ponieważ nie
doręczono im wezwania.

Procesy radomszczańskie 
dzają duże zainteresowanie 
ko ze względu na znane w

wzbu- 
nie tyl 

kraju
nazwiska osób występujących z 
oskarżeniami o zniesławienie. 
Sprawy są przedmiotem zaintere­
sowania również prawników. Uwa 
ża się, że sąd będzie musiał roz­
strzygnąć m. in. kwestię granic 
zaufania autora publikacji do in­
formatorów. („Kurier Polski”).

Do zgromadzonych robotni­
ków przemówił z kolei Stani 
sław Kowalczyk. W imieniu 
władz centralnych i wojewódz 
kich partii podziękował go­
rąco załogom za konkretne wy 
razy poparcia i dotrzymanie 
słowa. Rozbudowa FUM to 
przykład współpracy i między 
narodowego podziału zadań 
produkcyjnych krajów socjali 
stycznych. Na tym przykładzie 
można ocenić co dla polskiej 
gospodarki znaczą kontakty z 
ZSRR. Ponad jedna trzecia 
naszych obrotCw handlowych 
dokonywana jest właśnie ze 
Związkiem Radzieckim. Za 
potrzebne nam surowce i urzą 
dzenia inwestycyjne płacimy 
eksportem polskich maszyn.

Profilaktyka przeciwgrypowa

Przesadne zażywanie 
leków nie wskazane

Powstają tak nowe 
nia ekonomiczne,

: powiąza- 
pogłębiają-

ce integrację. Nowa inwesty­
cja w FUM to zarazem przy- 

• kład dobrej roboty budowla­
nych, wyzwolonych inicjatyw 
i sił napędowych wśród załóg, 
które uruchomiła nowa poli­
tyka partii i dyskusja przed- 
zjazdowa.

W uznaniu zasług w realiza 
cji tej inwestycji 32 pracowni 
ków otrzymało odznaczenia 
państwowe oraz 32 — Odzna­
kę „Za Zasługi w Rozwoju 
woj. Poznańskiego”. M. in. 
Krzyżem Kawalerskim Orde­
ru Odrodzenia Polski udekoro 
wano Wojciecha Dużego i Jó­
zefa Zarembę z FUM oraz 
Leopolda Wiklickiego z Ostro­
wskiego Przedsiębiorstwa Bu­
downictwa Przemysłowego.

(zs)

W związku z rozprzestrzenia 
niem się grypy lekarze 7: a 
ją uwagę, że należy ubie­
rać odpowiednio do p< ^ody, — 
nie za lekko, ale i nie za ciep­
ło, odżywiać się kalorycznie, w 
miarę możliwości unikać częs­
tych kontaktów z chorymi. 
Zwiększone środki ostrożności 
należy także stosować w zakła 
dach pracy. Chodzi o zapewnie­
nie pracownikom właściwej 
odzieży ochronnej, ciepłych po 
siłków, witamin. Trzeba też 
unikać większych zgromadzeń. 
Nie jest natomiast wskazane 
przesadne zażywanie leków 
przeciwgrypowych w celach 
profilaktycznych, kiedy nie wy 
stąpiły objawy chorobowe.

PAP

Wokół Amczitki giną 
ptaki i zwierzęta

Wokół Amczitki, wyspy w Ar­
chipelagu Aleutów masowo giną 
ptaki i zwierzęta morskie. Infor­
muje o tym raport władz stano­
wych na Alasce. Jest to wynik 
podziemnej eksplozji nuklearnej 
na tej wyspie w dniu 6 bm., doko 
nanej przez USA. (PAP)

W dniu 15 listopada 1971 roku zmarł przeżywszy lat 74

MIKOŁAJ ZABIEŁŁO
były dyrektor Delegatury Spółdzielni Wydawniczo - Oświatowej 
„Czytelnik” i Wielkopolskiego Wydawnictwa Prasowego RSW 
„Prasa” oraz były organizator delegatur „czytelnikowskich” 
w Bydgoszczy i Szczecinie, odznaczony Złotym Krzvżem Zasługi 
Srebrnym Krzyżem Zasługi, Medalem łO-lecia Polski Ludowej 
Odznaką Honorową m. Poznania, Złotą Odznaką Spółdzielni Wy­
dawniczej „Czytelnik”. y

CZEŚĆ JEGO PAMIĘCI!

Pogrzeb odbędzie się w dniu 19 bm. o godz. 14.15 na cmentarzu na Jumkowie. ‘wuaitu

Rodzinie Zmarłego w imieniu pracowników Poznańskiego Wv 
cz^?eCtWa Prasowego RSW „Prasa” składa serdeczne współ-

Poznańskiego Wydawnictwa Prasowego RSW „Prasa”



z więzienia PLASTYKA

9października br. w ar­
tykule „Alkohol — de­
gradacja — zbrod­

nia” (pozycja z cyklu „Refle­
ksje z sali sądowej”) pisaliś­
my o wpływie alkoholizmu 
na przestępczość — na przy­
kładzie sprawy o zabójstwo 
Zdzisława D. w Rawiczu. Ta 
publikacja, pióra Michała Łu­
czaka, ukazała się po wyroku 
Sądu Wojewódzkiego w Pozna 
niu, który uznał m. in. Zdzi­
sława Wasilewskiego winnym 
udziału w tej zbrodni i skazał 
go na 13 lat pozbawienia wol 
ności. Wyrok jest nieprawo­
mocny.

W pewien czas potem do re 
dakcji wpłynął list Z. Wasi­
lewskiego. W liście tym — na 
desłanym z więzienia — czy­
tamy m. in.:

„Redaktor Michał Łuczak 
obraził moją godność osobis­
tą, wymieniając moje nazwi-~ 
sko jako pomocnika w doko­
naniu ^zbrodni. Chcę podkre­
ślić z całą stanowczością, że 
jestem niewinny i zarówno w 
czasie prowadzonego śledztwa 
jak i przewodu, sądowego do 
winy się nie przyznałem i wi 
ny mnie nie udowodniono. 
Umieszczony w prasie artykuł 
zasługuje na szczególną kry­
tykę tym więcej, że wyrok 
jest nieprawomocny i od wy­
roku tego złożyłem -ewizję do 
Sądu Najwyższego. Istnieje za 
tern możliwość uchylenia wy­
roku Sądu Wojewódzkiego w 
Poznaniu (...)

Czy redaktor Michał Łu­

BEDAKOA ODPOWIADA
PROWADZENIE WARSZTATU
Stała czytelniczka U. P. — Pro­

wadziłam warsztat krawiecki bez 
zatrudniania pomocy naiemnei. 
Obecnie jestem na rencie rze­
mieślniczej. lecz chciałabym sobie 
dorobić szyciem (do 750 zł). Czy 
musze te czynność zgłosić w Urze 
dzie Skarbowym?

RED.: Prowadzenie warsztatu 
rzemieślniczego nawet w ograni­
czonym rozmiarze wymaga uprzed 
niego zgłoszenia w wydziale fi­
nansowym prezydium właściwej 
radv narodowej. Organ ten usta­
li odpowiedni podatek w zależno­
ści od rodzaju wykonywanego 
rzemiosła i rozmiaru prowadzonej 
działalności. (2691)

KAMIENIE GRANICZNE
Stanisława B. — Posiadam dział­

kę 1 150 m (tak jest zapisana w 
ksiedze wieczystej). Stoją na niej 
kamienie graniczne, które jednak 
wykazują inna granice. Czy gra­
nice można zmienić względnie 
zmniejszyć arv działki w sadzie 
bez zgody właściciela?

RED.: Kamieni granicznych
przesuwać samowolnie nie wolno. 
Gdv granice sa sporne i nie moż­
na ich ustalić w oparciu o istnie­
jące kamienie. zainteresowany 
właściciel nieruchomości może 
zwrócić się do organów mierni­
czych. ti. działu geodezji w wy­
dziale rolnictwa z wnioskiem o 
wytyczenie granicy. W przypadku 
gdyby organ ten napotykał na 
trudności w ustaleniu granicy dzia 
łek. może Pani wystąpić na dro­
gę postępowania sadowego o doko 
nanie podziału nieruchomości i 
ustalenie granicy. (2320)

ZWOLNIENIE 
INWALIDY WOJENNEGO

T. J.. Poznań. — Jestem inwa­
lida wojennym — o czym zakład 
pracy, gdzie byłem zatrudniony 
wiedział — i mimo to otrzymałem 
wypowiedzenie. Na uwśgę. że jes­
tem inwalida wojennym i że na 
zwolnienie mnie musi być wyra­
żona zgoda Prezydium MRN od- 
powiedzinno m! iż nie znane test

Pod dyktando
mózgu elektronowego

Dokończenie ze str. 3 
produkcję. Nie wszystkie moż­
liwości tego systemu zostały 
jeszcze wykorzystane.

CO PRZESZKADZA 
INFORMATYCE

Daje się już we znaki zbyt 
mała liczba maszyn cyfrowych. 
Maszyny w ZETO w Poznaniu 
są przeciążone. Z tego względu 
uruchomienie nowych syste­
mów informacyjnych w PPB 3 
byłoby iuż wręcz niemożliwe. 
Systemy ponadto nie pasują do 
wszystkich typów maszyn, któ­
rych jest zresztą zbyt mało na 
rynku krajowym. Rzecz może 
jeszcze ważniejsza, to nadmier 
ne »zróżnicowanie przedsię­
biorstw. Brakuje modelu, we­
dług którego pracowałyby 
wszystkie i co gwarantowałoby

(DOS WIELKOPOLSKI AR 
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czak, poniżając godność oso­
bistą niewinnego człowieka, 
zastanowił się nad tym przed 
umieszczeniem w prasie 
wspomnianego artykułu? 
Krzywdę moralną jest łatwo 
człowiekowi wyrządzić, ale za 
mazać ją niełatwo. Umieszczo 
na notatka przy końcu arty­
kułu, że wyrok nie jest pra­
womocny, absolutnie go nie 
usprawiedliwia. Stwierdzono 
dużo wypadków niesprawie­
dliwego skazania przez sądy 
i wyroki — przy obiektyw­
nym rozpatrzeniu przez Sąd 
Najioyższy — są unieważnia­
ne. Tak też musi się stać w 
moim przypadku.

Proszę zatem o wyciągnię­
cie właściwych wniosków wo­
bec redaktora Michała Łucza­
ka oraz umieszczenie w pra­
sie artykułu prostującego...”.

Pragniemy jedynie ustosun­
kować się do wynikającego z 
listu Z. Wasilewskiego, pro­
blemu konfliktowego charak­
teru sprawozdawczości sądo­
wej. Chodzi o konflikt intere­
sów m. in.: społeczeństwa, wy 
miaru sprawiedliwości, jedno­
stki i prasy. I tak jednostka 
(np. oskarżony lub nieprawo­
mocnie skazany) zainteresowa 
na jest zachowaniem godno­
ści osobistej i dobrego imie­
nia. Interes społeczny, które­
mu służy prasa wymaga na­
tomiast m .in. ochrony kon­
stytucyjnej zasady jawności 
postępowania sądowego,, co zo

im takie zarządzenie. Proszę o po 
wiadomienie mnie czy mam Dra­
wo do odszkodowania?

RED.: Wypowiedzenie umowy o 
prace przez zakład inwalidzie wo­
jennemu jest nieważne, jeżeli na 
wypowiedzenie tej umowy nie wy 
raziło zgody prezydium właściwej 
radv narodowej i wydział zatrud­
nienia. Można zatem wystąpić do 
zakładowej komisji rozjemczej 
przy swej instytucji z wnioskiem 
o przywrócenie do pracy i zasa­
dzenie od zakładu pracy 3-mic- 
slecznego odszkodowania. (2703)

WOLNY DZIEŃ 
ZA PRACĘ W NIEDZIELĘ

Cz. Z. — Jestem pracownikiem 
fizycznym. Pracuje również w nie 
dziele i święta. Jak w takim wy­
padku przedstawia sie dodatkowe 
wynagrodzenie?

RED.: Za prace w niedziele łub 
św‘eta pracownikowi przysługuje 
dodatkowe wynagrodzenie z do­
datkiem 100 proc. Jedynie pracow 
nicy zatrudnieni na stanowiskach 
pracy o ruchu ciągłym obowiąza­
ni sa do pracy w niedziele, otrzy 
muiac w zamian dzień wolny od 
pracy w ciągu tygodnia. Ustalony 
jednak harmonogram pracy wi­
nien w takim przypadku przewi­
dywać otrzymanie wolnego przy­
najmniej co 3 niedziele. (2256)
ABSOLWENCI ZASADNICZYCH

SZKÓL ZAWODOWYCH
I STAŻ PRACY

A. D. i koledzy. — W czerwcu 
ukończyliśmy zasadnicza szkołę 
dla pracujących (dokształcającą). 
Czy absolwentów wymienionej 
szkoły obowiązuje wstępny staż 
pracy?

RED.: — Przepis par. 1 uchwały 
nr 126 Rady Ministrów z 2. 7. 1971 
w sprawne wstennego stażu pracy 
absolwentów szkół (Monitor Pol­
ski nr 37. noz. 239) przewiduje, że 
od obowiązku odbycia wstępnego 
stażu pracy zwolnieni sa absolwen 
ci zasadniczych szkół zawodowych 
(przyzakładowych i dokształcają­
cych) dla pracujących. Nie ma 
zatem obowiązku odbywania 
wstępnego stażu pracy kto jest 
absolwentem takiej szkoły. (2367) 

szybkie i powszechne wdraża­
nie przetwarzanych danych. 
Obecnie przedsiębiorstwa są 
zmuszone wdrażać systemy in­
dywidualnie, przystosowywać 
je do własnych, specyficznych 
warunków, co przysparza kło­
potów. W związku z tym orga­
nizuje się dla budownictwa cen 
tralny bank informacji w War 
szawie, z którego korzystałyby 
przedsiębiorstwa całego kraju.

Dalsze wdrażanie doskonal­
szych systemów informacyj­
nych. choćby takich jak PERT 
(optymalizacja pracy całego 
przedsiębiorstwa), możliwe bę­
dzie po spełnieniu pewnych 
podstawowych warunków, w 
rodzaju maksymalnego upo­
rządkowania zaopatrzenia ma­
teriałowego. poleoszenia orga­
nizacji i dyscypliny pracy, za­
bezpieczenia maszyn i urzą­
dzeń. zatrudnienia zgodnie z 
z kwalifikacjami ito.

MARCIN BAJEROWICZ

bowiązuje dziennikarza do 
szybkiego informowania o tre 
ści najważniejszych orzeczeń 
sądowych. Wszystkie .te inte­
resy zabezpieczone zostały 
przez ustawodawcę. Np. o 
ochronie czci mówi art. 178 
KK, który stanowi, że kto 
zniesławia inną osobę lub gru 
pę osób podlega karze pozba­
wienia wolności do 3 lat.

Oczywiście, zniesławieniem 
nie jest informacja typu: 
„Kowalski jest oskarżony o 
zabójstwo” albo: „Kowalski 
nieprawomocnym wyrokiem 
został uznany winnym zabój­
stwa”. Wątpliwości mogą na­
tomiast nasuwać się wówczas, 
kiedy np. dziennikarz po nie­
prawomocnym wyroku pisze: 
„Kowalski zabił”. No bo prze­
cież postępowanie nie zostało 
jeszcze zakończone; nieprawo­
mocnie skazany ma możli­
wość wniesienia rewizji 
(ewentualnie później także re 
wizji nadzwyczajnej), a w 
tych fazach postępowania na­
dal obowiązuje procesowa za­
sada domniemania niewinno­
ści.

Nie do przyjęcia jest jednak 
stanowisko, że obszerne infor 
macje, dotyczące konkretnych 
spraw sądowych, czy oparte 
na nich reportaże mogłyby 
być publikowane dopiero po 
całkowitym zakończeniu postę 
powania karnego. M. in. koli­
duje to bowiem ze społecznym 
wymogiem szybkiej i szero­
kiej informacji oraz wymo­
giem bezzwłocznego reagowa­
nia w postaci krytycznej oce­
ny, na zjawiska szkodliwe 
społecznie.

W 1963 roku na łamach 
dwutygodnika „Prawo i Ży­
cie” toczyła się dyskusja na 
temat sprawozdawczości sądo 
wej. W dyskusji tej domino­
wał pogląd, wyrażony najpeł­
niej przez red. Tadeusza Ku­
charskiego, publicystę „PiZ”, 
który stwierdził: „Zgadzam 
się (...), że odczekiwanie ze 
sprawozdawczością aż do u- 
prawomocnienia się wyroku 
byłoby nadmiernym aseku- 
ranctwem i że najlepiej wyro 
bić sobie pogląd na sprawę, 
śledząc rozprawę w I instan­
cji”. („PiŻ” nr 18/63).

Podobnego zdania są teore­
tycy prawa — prof. dr Mie­
czysław Szerer i prof. dr Mie 
czysław Siewierski. „Zasadą 
winno być — pisze prof. Sze­
rer — że w toku rozprawy 
sprawozdawca nie jest inter­
pretatorem czy komentatorem 
jej przebiegu (...) Po procesie 
sprawozdawca odzyska swobo 
dę autorską” („Państwo i Pra 
wo” nr 3/63).

Utarła się też praktyka, że 
nieprawomocny ^skazujący wy 
rok sądowy stanowi u z a s a d 
nioną podstawę (w ro­
zumieniu art. 179 § 2, ustęp 
2)* do publikacji, w których 
przypisuje się skazanemu 
przestępstwo (zwroty w ro­
dzaju: „Kowalski zabił”), co 

J ■ 5!EMIONOIV f

— Dobrze, dobrze... ale proszę wziąć pod uwagę, że gdy 
nasze wojska' stały u bram Kremla, wy wierzyliście, że doj­
dziecie do Berlina. Na tej samej zasadzie my jesteśmy obec­
nie przekonani, że wkrótce wrócimy pod Kreml. Ale pozo­
stawmy na boku dyskusję o zmiennych losach wojny. Zaczą­
łem mówić o tym, gdyż nasi specjaliści od rozwiązywania 
szyfrów, to wcale nie głupi ludzie i wiele już wyjaśnili w 
waszym szyfrze. Proszę pamiętać, że obecnie już pracę pa­
ni, pracę radiotelegrafisty może wykonywać nasz człowiek...

Stirlitz znowu mrugnął do Kaet, odpowiedziała więc:
— Wasz radiotelegrafista nie zna mojego stylu nadawania, 

a mój styl dobrze znają w centrali i natychmiast mogą roz­
poznać kogoś obcego.

— Racja. Ale mamy nagrane na taśmie pani meldunki; mo­
żemy więc bez trudu przyuczyć naszego człowieka do tego 
pani „stylu" i będzie on pracował zamiast pani. To będzie 
dla pani ostateczna kompromitacja. Nie przebaczą tego pani 
tam w waszej ojczyźnie - wie pani tak samo dobrze jak ja, 
a może jeszcze lepiej... Jeśli okaże się pani rozsądna, obie­
cuję pani pełne alibi przed pani kierownictwem — zakończył 
Stirlitz.

— To niemożliwe — odpowiedziała Kaet.
— Pani się myli. To jest możliwe. Aresztowanie pani nie zo­

stanie zarejestrowane w żadnym naszym dokumencie. Zamie­
szka pani razem z moimi dobrymi przyjaciółmi, w zakonspi­
rowanym mieszkaniu, gdzie będzie wygodnie pani małej 
dziewczynce.

— Mam chłopczyka.
— Przepraszam. Powie pani później swoim, że spotkał pa-
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i
nią (odnalazłszy po śmierci męża) człowiek, który podał hasło, 

| — Nie znam hasła.
— Pani zna hasło — głośno, z naciskiem powtórzył Stir- 

| litz — ale nie pytam panią o nie, to drobiazgi i zabawa w ro- 
mantyczność? A więc ten człowiek, który wymienił hasło, za- 

। prowadził panią do tego mieszkania, i przekazywał pani za­
szyfrowane telegramy, które przekazywała pani z kolei cen- 

। trali. To jest najlepsze alibi. W sztukach i filmach o wywia­
dowcach przyjęte jest pozostawianie czasu do namysłu. Nie 

। daję pani czasu; pytam od razu — tak czy nie?
Milczenie...

| Mueller popatrzył na Rolfa i powiedział:
- Tylko jeden błąd; pomylił płeć dziecka. Nazwał dziecko 

| dziewczynką, a wszystko pozostałe - to moim zdaniem wirtu­
ozowska robota.

| W dyktafonie rozległy się następnie słowa: ,
— „Tak", powiedziała, a raczej wyszeptała Kaet

• — Nie słyszę — powiedział Stirlitz.
. - Tak - powtórzyła głośno i wyraźnie - tak, tak, tak -
' zaczęła krzyczeć....
। - Teraz dobrze - powiedział Stirlitz. Ale proszę spokoj­

nie, bez histerii. Wiedziała pani dobrze, na co się decyduje 
। zgadzając się pracować przeciwko nam.

— Ale mam jeden warunek — powiedziała Kaet.
I — Proszę, słucham.

— ,Wszystkie»moje związki z moją ojczyzną zostały zerwane 
• po śmierci męża i moim aresztowaniu. Będę pracowała dla 

was, jeśli tylko zagwarantujecie mi absolutnie, że w przysz- 
' łości nigdy nie trafię w ręce mojego byłego kierownictwa. 
। Teraz, gdy życie Kaet wisiało na włosku a spotkanie z 
’ Bormannem z jakichś niezrozumiałych przyczyn nie doszło do 
। skutku. Stirlitzowi niezbędny był kontakt z Moskwą. Liczył na 

pomoc: jedno lub dwa nazwiska, adresy niektórych ludzi, 
। chociażby nie bezpośrednio lub nawet ubocznie związanych 

z Bormannem, ale związanych w jakikolwiek sposób z... chociaż- 
। by nawet kuzynką ciotecznego brata ożenionego z siostrą te­

ścia jego kucharza...
| Stirlitz uśmiechnął się do swych myśli: taki stopień pokre­

wieństwa wydał mu się nader interesujący...
I
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z kolei umożliwia interpreta­
cję i komentowanie tego prze 
stępstwa. Praktykę taką, sto­
sowaną z reguły wobec najpo 
ważniejszych przestępstw, 
szczególnie skupiających uwa­
gę opinii publicznej, uzasad­
nia fakt, że w tego rodzaju 
sprawach niezmiernie 
rzadko się zdarza, by sąd 
I instancji błędnie orzekł o 
winie oskarżonego.

Wracając do sprawy Z. Wa­
silewskiego: został on uznany 
winnym udziału w zbrodni, 
która do głębi poruszyła mie­
szkańców powiatu rawickie- 
go. Dziennikarz dokładnie za­
poznał się z' dowodami zebra­
nymi w tej sprawie podczas 
śledztwa i procesu, co pozwo­
liło mu nabrać przeświadcze­
nia o całkowitej słuszności o- 
rzeczenia sądu I instancji. W 
tej sytuacji opublikowanie ar 
tykułu „Alkohol — degrada­
cja — zbrodnia”, oceniające­
go negatywnie Z. Wasilew­
skiego, było działaniem w ra­
mach przysługującego prasie 
prawa do krytyki zja­
wisk szkodliwych spo 
ł e c z n i e. (Mówi o tym cy­
towany już art. 179 KK).

Tego uprawnienia do kryty­
ki nie niweluje ani nie u- 
szczupla fakt, że Z. Wasilew­
ski od skazującego wyroku 
Sądu Wojewódzkiego założył 
rewizję. Tak więc twierdze­
nie Z. Wasilewskiego, że zo­
stał zniesławiony oraz jego 
żądanie publikacji artykułu, 
prostującego — są‘nieuzasad­
nione. (red.)

*) Przepis ten stanowi, że nie 
zachodzi przestępstwo zniesławie­
nia, jeżeli „sprawca czyniąc za­
rzut publicznie działa w prze­
świadczeniu opartym na uzasad­
nionych podstawach, że zarzut 
jest prawdziwy i że broni spo­
łecznie uzasadnionego interesu’’.

Na zdjęciu: obraz Wiesława 
Szamborskiego z Warszawy „W 

słoneczny dzień", olej.
Fot; — K. Przychodzki

Sztuka 
młodych

Ambicją Poznania jest stać 
się jednym z ważniej­
szych, jeśli w ogóle nie 

głównym, centrum młodej pla­
styki w skali całego kraju. Upo­
ważnia go do tego profil arty­
styczny miejscowej szkoły, dość 
zdecydowanie opowiadającej się 
za sztuką młodych, za nową fi- 
guracją, za sztuką opartą na 
wyzwalaniu wyobraźni. Predesty 
nuje także Poznań do tego obec 
ność w tym mieście kilku wybi­
jających się twórców tej genera­
cji. Obecnie to szczególne zain­
teresowanie Poznania sztuką mło 
dych spod znaku tzw. nowej fi- 
guracji oraz postaw artystycz­
nych jej pokrewnych, dokumen­
tują nam dwie dalsze wystawy w 
,.Arsenale". Zbiorcza ekspozycja 
pn. „Sztuka — Demografia 2000" 
oraz indywidualna wystawa malar 
stwa plastyka poznańskiego Nor 
berta Skupniewicza. Obie na 
swój sposób są interesujące.

Wystawa grupowa, zatytułowa­
na zupełnie chyba bezsensownie 
„Sztuka — Demografia 2000", 
gromadzi dość przypadkowo, po-: 
wiedzmy to sobie szczerze, do­
brane prace przedstawicieli 
dwóch tylko środowisk: poznań­
skiego i warszawskiego. Zapew­
ne w oparciu o tak złożone i w 
gruncie rzeczy ciekawe artystycz 
nie zjawisko, jakim jest nowa fi- 
guracja i w ogóle, w szerszym 
nieco ujęciu, sztuka młodych, 
można by zrobić znacznie lepszą 
wystawę niż ta. Ale i ona mówi 
nam co nie co o tej sztuce, poz­
wala rozróżnić co w niej jest do 
bre, a co złe.

Sztuka młodych nadal przede 
wszystkim jest próbą wyrażania 
przez malarstwo jakichś, z regu­
ły dość nieokreślonych, treści, 
emocji i postaw wobec świata. 
Jest także próbą wyjścia poza do 
tychczasowe konwencje malar­
stwa i poza tradycyjną formułę 
samego obrazu. Prace młodych 
są śmiałe i dynamiczne, szcze­

re i brutalne, bardzo nonszalan­
ckie w sferze realizacji technicz 
nej i bardzo rzeczywiście koloro 
we. Wykorzystują one przy tym 
dowolnie wszystko z czym zetknę 
li się ich twórcy i w sztuce i po­
za nią. Są tu więc reminiscencje 
z malarstwa Anglika Bacona i z 
amerykańskiego pop-artu, są za­
bawne i w przypadku prac Krzy­
sztofa Wodiczki udane raczej pró 
by wprowadzenia tzw. sztuki kon 
ceptualnej, pojawiają się próby 
wykorzystania tematów zaczer­
pniętych z fotografiki i filmu. Z 
plakatu także. Ale przede wszys­
tkim jest pewna postawa wobec, 
świata. Postawa chłonna i otwar 
ta, chociaż łatwo zadowalająca 
się prawdą częściową tylko i pół 
prawdą.

Na tej wystawie panuje chaos, 
krzykliwość i dziwne w ogóle ma 
terii pomieszanie. Ale obok rze­
czy pustych i wtórnych, niedo­
pracowanych jeszcze i szkolnych 
spotykamy jednak ciekawe, au­
tentyczne malarsko, niebanalne i 
nowe. Z twórców warszawskich 
na przykład na uwagę zasługują 
noszące swe własne indywidual­
ne piętno płótna Antoniego Fała 
ta oraz nonszalanckie, ale iakże 
efektowne malarsko prace Wies­
ława Szamborskiego. Z twór­
ców poznańskich budzą zacieka 
wienie, dość luźno tylko związa­
ne z formułą wystawy, prace Da­
nuty Waberskiej oraz dynamicz­
ne, pełne ruchu i temperamentu, 
płótna Lecha Ratajczyka. Pozo­
stali poznaniacy pokazali, nieste­
ty, prace nazbyt szkolne jeszcze, 
to znaczy niewiele tvlko różnią­
ce się od tych, z którymi spoty­
kamy się na rozmaitych poka­
zach w naszej PWSSP. A sztu­
ka to jednak przede wszystkim 
samodzielność, umiejętność wi­
dzenia świata własnymi oczyma.

Norbert Skupniewicz jest inny 
i nieporównanie bardziej dojrza­
ły malarsko. Jego malarstwo moż 
na by określić jako próbę wy­
zwolenia się spod presji aktual­
nych tematów, obsesji i treści 
przez odwołanie się do kryte­
riów czysto malarskich. Są to 
obrazy pełne emocji i dramatyz­
mu, ale przy tym mocne, jędrne, 
pełne zaskakujących efektów ma 
larskich. Temu malarstwu nie 
sposób odmówić siły i pasji, cho 
ciąż wydaje się niedość jeszcze 
scalone w samych środkach wy 
razu. I jego obrazom, podobnie 
jak tym z sąsiedniej sali, patro­
nuje Bacon. Tamci biorą z nie­
go jednak raczej typ postawy 
wobec świata, Skupniewicz sam 
sposób malowania. Ale on właś­
nie ten baconowski dramatyzm 
płótna osiaga bez odwołania się 
do konkretów, bez sugestii treś­
ci. Maluje podobnie do Brzozow 
skiego. A jednak inaczej. Może 
kiedyś, w przyszłości, wyniknie z 
tego rzeczywiście duże malar­
stwo.

OLGIERD BŁAŻEWICZ
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Konieczne jest zabezpiecze­
nie wzrostu dostaw rynko­
wych artykułów przemysło­
wych co najmniej o 51 proc. 
Niezbędny jest również postęp 
w podnoszeniu jakości i no­
woczesności produkcji, róż­
norodności asortymentowej i 
dostosowanie jej do potrzeb 
ludności. (Z Wytycznych KC 

na VI Zjazd PZPR)

Wspólna akcja ZW ZMW i „Głosu Wielkopolskiego*1

Opracowanie CAF

ARTYKUŁÓW PRZEMYSŁOWYCH

Z budowy osiedla Winogrady

Pod dyktando

Zarząd Wojewódzki
ZWIĄZKU MŁODZIE­
ŻY WIEJSKIEJ i re­

dakcja „GŁOSU WIELKOPOL­
SKIEGO” ogłaszają wielką 
akcję — konkurs na najak­
tywniejsze zarządy gromadz- 
ikie i koła ZMW w zakresie 
sprawowania patronatu nad 
wznoszonymi w Wielkcpolsce 
ośrodkami socjalno-kultural- 
nymi na wsi.

Program budowy sieci tego 
rodzaju obiektów opracowany 
został przez Prezydium Woje­
wódzkiej Rady Narodowej. 

’ Będą to nowoczesne obiekty, 
mieszczące wiejskie ośrodki 
zdrowia oraz — pod wspól-

oto pytania, które stawiali so­
bie aktywiści ZMW, dyskutu­
jąc nad Wytycznymi na VI 
Zjazd partii. Chodzi przecież 
o to, by nie rozpraszać nad­
miernie sił i środków, aby by­
ły to jednocześnie budowy ma­
jące niejako charakter sym-
bólu. Za 
wiejskie 
turalne.

Już w

takie właśnie uznano 
ośrodki socjalno-kul-

przyszłym roku roz-
poczęte zostaną budowy w na. 
stępujących 18 miejscowoś­
ciach: Łęka Wielka, pow. Gos-

nym dachem.

mózgu elektronowego
świetlice, 
mieszkania 
karskiego.

Program

kluby,
przedszkola, 

biblioteki,
dla personelu le-

przewiduje wznie-

Niewiele mamy jeszcze do 
brych przykładów i do­
świadczeń w skutecz­

nym wyzyskaniu maszyn cy­
frowych. Jeśli jednak pewne 
skromne, lecz rzetelne osiąg­
nięcia już są, to warto im 
się przyglądać. ‘

ryjność zarówno elementów, 
ilości materiałów jak i robót. 
Wynika to ze specyficznej 
technologii tego budowni­
ctwa: powtarzalności elemen­
tów wielkopłytowych, a zwła

ra pracy, to równocześnie 
lepszenie jej wydajności.

O ILE TANIEJ?
Oszczędności, uzyskane

po-

na

NA PRZYKŁAD PPB 3

szcza 
tów 
to 
płyt

powtarzalności segmen- 
w budynkach. Segment 
powtarzalna składanka 
(jak w meblościance).

Do przedsiębiorstw, najle­
piej radzących sobie dzisiaj 
w naszym regionie z przetwa

w
wej

„pamięć” 
wpisuje się

maszyny cyfro- 
tedy wszystkie

rzaniem
Poznańskie

informacji, należy
Przedsiębiorstwo

Budowlane nr 3, które budu­
je osiedle na Winogradach. 
Spośród przedsiębiorstw bu­
dowlanych „trójka” zaczęła 
wdrażać informatykę naj­
wcześniej i ma w tej dziedzi­
nie największe osiągnięcia.

Na 
wach 
nych 
nym,

różnych wielkich budo- 
mieszkaniowych, wznoszo- 
systemem uprzemysłowio- 

informatyka pozwala roz-
wiązywać analogiczne jakościowo 
problemy organizacyjn ©-technolo­
giczne. Nastręcza je choćby li­
czebność załogi, rozmiary budo­
wy, wielkość równocześnie wzno-
szonych 
operacji 
i pracy 
znaczna

obiektów, konieczność ko 
np. montażu budynków 
wytwórni wielkich płyt,
liczba różnego

materiałów, sprzętu.
rodzaju 

zawodów

typy segmentów wraz z wszelki­
mi informacjami, dotyczącymi ich 
wykonania: ile trzeba materiałów, 
robocizny, sprzętu itp. Maszyna 
cyfrowa w ŻĘTO w Poznaniu, z 
której korzysta PPB-3, „pamięta** 
7 tysięcy tego rodzaju normaty­
wów. Zarządzający budową po­
winien więc wiedzieć tylko, ile i 
jakie chce zbudować segmenty, a 
na problem najtrudniejszy: co 
do tego będzie potrzebne, odpo­
wie bezbłędnie maszyna w ciągu 
kilkunastu minut. Przedtem wyko 
nuje się pewne prace przygoto­
wawcze, związane z formułowa­
niem pytań zrozumiałych dla ma 
szyny, według specjalnego kodu. 
Trwa to około 2 — 3 dni. W ten 
sposób tradycyjny proces rozli­
czeń materiałowych skraca się 
mniej więcej sześciokrotnie. Roz­
liczeń tych „piechotą” już się 
w PPB-3 nie wykonuje.

czy wielość serii płyt itp. Chodzi 
więc o to wszystko, w czym gu­
biłby się ktoś, kto by chciał 01 
ganizować pracę tylko tradycyj­
nie.

O tym, w jaki sposób z niektó­
rymi z tych zagadnień radzi sobie 
dzięki przetwarzaniu danych 
PPB 3, poinformował kierownik 
Samodzielnej Sekcji Elektronicz­
nej Techniki Obliczeniowej tego 
przedsiębiorstwa, inż. Janusz Spie 
gel.

ETOPLAN stosuje się obec 
nie na Winogradach głównie 
do operatywnego zużycia ma­
teriałów, ponieważ one mają 
największy udział w kosztach 
budowy. Sprawa najważniej­
sza: system ten zmusza kie­
rowników robót do solidnej i
odpowiedzialnej 
materiałowej.

gospodarki
Wydruki

szyn bowiem to ściśle
ma- 

okre-

ETOPLAN NARZUCA 
DYSCYPLINĘ

ETOPLAN to elektroniczny 
system planowania i rozlicza­
nia środków produkcji w bu­
downictwie. System ten na 
Winogradach „chodzi” już 
przeszło 2 lata, z pożytkiem

ślone, normatywne limity ma 
teriałowe; jeśli wykonawca je 
przekroczy bądź zaniży — 
musi się wytłumaczyć. ETO­
PLAN umożliwia nie tylko 
planowanie, ale i kontrolę wy 
konanych robót. Daje też ro-
zeznanie, ile 
materiałów

należało zużyć
dla

zwłaszcza 
tempa

dla organizacji
pewnego zadania.

wykonania 
i porów-

robót wykończenio-
nać to ze zużyciem faktycz-

wych. Kilka wyjaśnień co i 
sposobu stosowania go.

Dla budownictwa uprzemy­
słowionego znamienna jest se

nym. Posługiwanie się tym
systemem informacyjn”m wy 
twarza więc przymus prawi­
dłowego gospodarzenia. Zwięk 
szona zaś dyscyplina i kultu-

Winogradach dzięki ETO- 
PLAN-owi nie są jeszcze do­
kładnie znane. Podajemy orien 
tacyjne, za biuletynem Poznań­
skiego Zjednoczenia Budownic ! 
twa „Informacje Bieżące11 (nu­
mer 6^7, 1970). Dzięki zmniej­
szeniu zapasów magazynowych, 
kosztów transportu, ogranicze­
niu przerzutów magazynowych 
(likwidacja magazynu-bazy do 
wóz wiadomej ilości materia­
łów bezpośrednio na budowy) 
oraz dzięki polepszeniu orga­
nizacji pracy, zaoszczędza się 
rocznie około 2.5 min zł, po od­
liczeniu kosztów wydatkowa­
nych na eksploatację maszyny 
cyfrowej Mińsk 22. Wynoszą 
one prawie 250 tys. zł rocznie. 
Godzina użytkowania maszyny 
kosztuje 1 800 zł.

Jak już wspomnieliśmy, elektro­
niczny system rozliczeń materiało 
wych znacznie upraszcza i skraca 
czynności administracyjne. Przy 
maszynowym wykonywaniu 25 roz 
liczeń rocznie zaoszczędza się 1700 
roboczogodzin. Czas ten pracowni­
cy techniczni, zajęci uprzednio 
skomplikowanymi rachunkami, mo 
gą poświęcić na prace organizacyj- 
no-technologiczne oraz na uspraw­
nianie procesu produkcyjnego.

PPB 3 rozlicza ETOPLAN-em 
nie tylko materiały, niezbędne 
dla prac wykończeniowych; 
system ten stosuje się także dla 
comiesięcznego określania iloś 
ci prefabrykatów, potrzebnych 
do montażu budynków. Osiąga 
się w ten soosób zharmonizo­
wanie pracy Wytwórni Płyt 
Wielkowymiarowych z monta­
żem bloków.

Obok ETOPLAN-u, dla 
usprawnienia pracy samej fa­
bryki płyt. PPB 3 eksploatuje 
ESPIR II — system planowa­
nia i rozliczania środków pro­
dukcji prefabrykatów. ESPIR 
II stosuje się na razie tylko w 
betoniarni: co miesiąc określa 
się normatywne zużycie kru­
szyw, stali, żwirku itp, a tak-

sienie w latach 1972—75 w róż 
nych miejscowościach naszego 
województwa 56 takich obiek­
tów, zaś po roku 1975 — dal­
szych 20. Będą to obiekty ty­
powe i wznoszone metodami 
przemysłowymi.

W Wielkopolskiej organiza­
cji ZMW trwała od dawna dys 
kusja, jaki kształt nadać we­
zwaniu Edwarda Gierka w 
sprawie patronatu budowlane­
go. Niezależnie od podejmo­
wanych wcześniej inicjatyw, 
udział młodego pokolenia wsi 
w tej akcji uznano za nie­
odzowny. Podobnie bowiem 
jak w miastach, skala zadań 
budowlanych na wsi jest prze­
cież niespotykana: domy miesz 
kalne dla pracowników PGR, 
fermy tuczu trzody i drobiu,, 
obory i chlewnie w wielkich 
gospodarstwach uspołecznio­
nych, modernizacja, zabudo­
wań mieszkalnych i gospodar­
czych rolników indywidual­
nych, domy kultury, remizy, 
ośrodki zdrowia — wszystko 
to wymaga przyspieszenia tern 
pa wykonania, wielkich ilości

„Związek Młodzieży Wiej 
skiej obejmuje patronat 
nad budownictwem wiej­
skim, z myślą o przyspie­
szeniu ogólnego postępu i 
rozwoju nowoczesności w 
tej dziedzinie”'

(Z porozumienia zawarte­
go między Ministerstwem 
Rolnictwa i Zarządem Głów
nym ZMW 9. 1971 r.)

tyń, Ostrowiec, pow. Kępno, 
Dobrosolowo, Gosławice i Ka­
zimierz Biskupi, pow. Konin, 
Nagradowice, pow. Środa, Ko­
wale Pańskie i Przykona, pow. 
Turek (wykonawca: Zjedno­
czenie Budownictwa Rolnicze-
go 
pow.

Poznaniu); Wyszyny,
Chodzież. Huta,

Czarnków, Łubowo,
Gniezno, Bucz, 
Dakowy Mokre 
wo, pow. Nowy 
lisko i Wieleń, 
ka, Cielce, pow.

pów.
pow.

pow. Kościan, 
i Micdzicho- 

Tomyśl, Sied- 
pow. Trzcian- 
Turek (wyko­

że ewidencjonuje wykonaną
Dokończenie na str. 4
MARCIN BAJEROWICZ

materiałów budowlanych,
wreszcie fachowej siły robo­
czej.

Na czym skupić główną 
uwagę, gdzie skoncentrować 
siły i pomoc organizacji? —

nawca — Wojewódzkie Zjed­
noczenie Budownictwa Komu­
nalnego).

Różne mogą być formy spra 
wowania patronatu ZMW Na 
pewno jednym z cenniejszych 
przedsięwzięć będzie organizo­
wanie ochotniczych hufców 
pracy na budowach. Nie mniej 
ważną rzecz stanowi groma­
dzenie środków finansowych, 
z przeznaczeniem ich na po­
wyższy cel. Obiekty te powsta 
wać bowiem będą poza nor­
malnym planem inwestycyj­
nym, a zatem w dużej mierze 
przy współudziale społeczeń­
stwa. Służyć temu będzie tzw.

bank wspólnych inicjatyw. 
Inicjatywy ZMW mogą być 
różnorodne: organizowanie
loterii, zbiórki pieniężne, do­
chodowe imprezy. Szczególnie 
pożądaną formą gromadzenia 
środków finansowych będzie 
produkcja i sprzedaż materia­
łów budowlanych dla potrzeb 
miejscowego środowiska (np. 
pustaków, płyt chodnikowych, 
krawężników, kręgów kanali­
zacyjnych i studziennych, po­
łowy wypał cegły itp.).

Patronat ZMW nad działal­
nością przedsiębiorstw budo­
wlanych może przejawiać się 
również w formie pomocy 
w zakwaterowaniu ekip pra­
cowniczych, w trosce o zaopa­
trzenie ich w żywność (kioski, 
bufety, stołówki), wreszcie w 
organizowaniu rozrywki i za­
bawy.

Pożądany będzie również u- 
dział młodzieży w pracach nie 
wymagających fachowości, 
jak wyrównywanie otoczenia 
obiektu, sadzenie drzew i za­
kładanie zieleńców, wreszcie 
pomoc w robotach wykończe­
niowych (sprzątanie, mycie).

W sumie chodzić będzie o 
to, by wznoszone obiekty ota­
czane były serdeczną troską 
powiatowych, gromadzkich i 
wiejskich ogniw ZMW, by or­
ganizowały one pomoc i zdo­
bywały przychylność lokalnej 
społeczności dla tej inicjaty­
wy.

Akcja otwarta jest dla 
wszystkich organizacji ZMW, 
również w miejscowościach i 
gromadach, w których nie bę­
dą realizowane wspomniane 
obiekty. W tym wypadku zo­
stawia się swobodne pole dzia 
łania dla inicjatyw lokalnych, 
np. produkcja materiałów bu­
dowlanych, zbiorowe zmoder­
nizowanie obór, chlewni, pa­
tronat nad budownictwem 
PGR-owskim, spółdzielczym 
itp.

Dla najaktywniejszych og­
niw ZMW przewidziane są wy 
sokie nagrody pieniężne i rze­
czowe, o czym informujemy 
w zamieszczonym obok regu­
laminie.

KTO MOŻE BRAĆ UDZIAŁ W AKCJI „WSI I SOBIE1*
Akcja przewidziana jest na okres kilku lat. 

Jej podsumowanie w województwie dokony­
wane będzie pod koniec każdego roku (po­
cząwszy od roku 1972).

Uczestnikami mogą być koła ZMW, zarzą­
dy gromadzkie i zakładowe ZMW, które czyn­
nie włączą się do realizacji budownictwa 
obiektów socjalno-kulturalnych w swoim śro­
dowisku (budowa domów kultury, ośrodków 
zdrowia, świetlic, klubów, remiz strażackich 
itp.).

Konkurs realizowany jest przez ogniwa ZMW 
przy współudziale rad narodowych i instytu­
cji rolniczych (gminne spółdzielnie, kółka 
rolnicze, państwowe Gospodarstwa rolne, 
spółdzielnie produkcyjne).

Koła, zarzady gromadzkie i zakładowe ZMW 
zgłaszają swój udział do powiatowej komisji 
konkursowej (Zarząd Powiatowy ZMW). Instan­
cje ZMW powinny przynajmniej raz w kwar­
tale przesłać meldunek do powiatowej ko­
misji konkursowej o przebiegu i postępie w 
pracy przy budowie obiektu socjalno-kultural- 
nego.

Oceną konkursu będą objęte następujące 
działania:

A liczba przepracowanych godzin przy budowie 
obiektu przez członków ZMW (liczba prze­
pracowanych godzin powinna być potwierdzo­
na przez kierownictwo budowy);

Ą liczba przepracowanych godzin przy Innych 
pracach związanych z budową (plantowanie 
otoczenia obiektu, sadzenie drzew 1 zieleni, 
sprzątanie obejścia itp.) ;

Ą stopień wykorzystania na budowę obiektu 
materiałów budowlanych w oparciu o miej­
scowe zasoby surowcowe, -wytworzonych 
przez członków ZMW;

Ą gromadzenie środków finansowych przez 
członków ZMW na budowę obiektu;

Ą udzielana pomoc przez koła ZMW przy za­
kwaterowaniu ekip pracowniczych, organizo­

wanie rozrywki kulturalnej dla pracowników 
budowlanych oraz inne przedsięwzięcia człon­
ków ZMW.

Dla najaktywniejszych kół, zarządów gro­
madzkich i zakładowych b°da corocznie przy­
znawane NAGRODY PIENIĘŻNE na ooólną 
sumę 100 000 zł (I mieisce — 30 000 zł; II 
miejsce — 20 000 zł; III i IV miejsce — po 
10 000 zł; od V do X miejsca — po 5 000 zł.

Wojewódzka komisja konkursowa zastrzega 
sobie prawo do dokonania zmian przy roz­
dziale nagród.

Załogę ostrowskich Zakładów Na­
prawczych Taboru Kolejowego re­
prezentować będzie podczas VI 

Zjazdu partii Stanisław Gaertig, bryga­
dzista na montażu wagonów-chłodni. W 
ZNTK rozpoczął pracę w 1947 r. jako 
17-letni chłopak. Zdobył tytuł czeladnika 
w zawodzie ślusarza, a następnie uczęsz­
czał do Gimnazjum Mechanicznego. Przy 
dała się zdobyta wiedza Zakład obok 
naprawy starych wagonów podjął mon­
taż nowych. Obok dawnych umiejętnoś­
ci potrzebna była znajomość rysunku 
technicznego... O jakości wykonywanej 
przez Stanisława Gaertiga pracy świad­
czą: edznaka Przodownika Pracy Socja­
listycznej, Racjonalizatora Produkcji, 
Przodującego Kolejarza.

— Co zadecydowało, że wasza, 15-osobo- 
wa brygada osiąga bardzo dobre wyniki?

— Po prostu należyta organizacja 
pracy. Od niej wszystko, albo prawie 
wszystko, zależy. Zarówno w poszcze­
gólnych brygadach, jak i w całym za­
kładzie. Warunkiem dobrej organiza­
cji pracy jest m. in. terminowa dosta­
wa materiału i to materiału o odpo­
wiednim profilu.

— Do organizacji miejsca pracy Wytycz­
ne na VI Zjazd przywiązują znaczną wa-

Mówi delegat na VI Zjazd PZPR

Organizacja — warunek sukcesu
gę. Od organizacji miejsca pracy, uzbroje­
nia technicznego, bezpieczeństwa i higie­
ny pracy — zależy przecież cgolna efektyw 
ność produkcji.

— Właściwa organizacja — to tak­
że odpowiednio dobrany do możli­
wości zakładu zakres produkcji, lub 
działalności naprawczej. Nie można 
tego zbyt często zmieniać. Wymaga to 
przeszkalania załogi, nowego oprzy­
rządowania, przestawienia toku pra­
cy. W naszych zakładach w ciągu 
ostatnich 10 lat zmieniamy już po raz 
trzeci profil produkcji. Podczas dys­
kusji nad Wytycznymi zastanawia­
liśmy się, czy nie można by u nas 
podjąć budowy kontenerów, ogólnych 
i chłodniczych, a w przyszłości rów­
nież ich naprawy. To stworzyłoby 
możliwość prowadzenia przez dłuższy 
okres znormalizowanego asortymen­
tu produkcji, i to w produkcji 
przyszłościowej.

— Kontenery — to istotnie przyszłość na­
szego transportu. Ale chwilowo podstawą 
są dotychczas używane wagony, kTTych 
jest i tak ciągle za mało. 1 które wy na­
prawiacie.

— I o tym pamiętamy i szukamy 
rozwiązań. Sądzę, i nie jestem w tych 
sądach odosobniony, że na przykład 
można by u nas więcej regenerować 
części do naprawy wagonów towaro­
wych. Obliczaliśmy, że to się na pew­
no opłaci. Ale brak większego zain­
teresowania ze strony odpowiedniego 
działu. Jednym z poważnych proble­
mów organizacji produkcji jest prze­
cież właśnie sprawa materiałów, na­
leżyte nimi gospodarowanie. ZMS wy­
stąpił u nas ostatnio z inicjatywą 
utworzenia „banku materiałów”, do 
którego składano by zaoszczędzony 
podczas produkcji materiał, natural­
nie kosztem jej jakości.

W ogóle trzeba by tu chyba powie­
dzieć jedno. Wspólną cechą dyskusji 
przedzjazdowych, toczonych u nas w 
zakładzie, jest świadomość, że rozpa­
trując Wytyczne na VI Zjazd pod ką­
tem widzenia rozwoju swego zakładu, 
prowadzimy szeroką dyskusję z kie­
rownictwem partii o sprawach przysz­
łości całego narodu. Ludzie doskona­
le rozumieją, że trzeba więcej z siebie 
dać, nie szczędzą sił, ale chcą lepszej 
organizacji pracy, by montaż nie był 
hamowany, by praca przebiegała 
rytmicznie, by ich czas był szanowa­
ny. Wyrazem tej postawy jest fakt, że 
w okresie 9 miesięcy tego roku poza 
planem daliśmy dodatkowo 166 na­
prawionych wagonów towarowych, 16 
nowych wagonów towarowych, 10 no­
wych wagonów - chłodni oraz 486 ton 
różnego typu odkuwek.

Rozmawiała:
BOGNA WOJCIECHOWSKA

STANISŁAW GAERTIG: ....Lu­
dzie doskonale rozumieją, że 
trzeba więcej z siebie dać, ale 
chcą lepszej organizacji pracy...1' 

Fot. — H. Drygas
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NRF 0:0 KOZIOŁKI
Sztorm" w PZŻ POMAGASZ

Pasjonujący mecz w Hamburgu
Sanihocoily© Praca ©\auka KRAJOWEJ

PIENIĘŻNEJ
szerzenia 
działaczy, 
cyziach co 
żeglarskiej. Oferty — „Prasa”, Gr 

waldzka 19 dla 24392g.

SOBIE I MIASTU.
K90O4

sprzedam. Tel.
24184g

Ekspedientkę, zatrudnię : Octayię 
zaraz, na bardzo dobrych 31-607. 
warunkach. Praca stała. 1

kaoitanatu. zmianie 
odważniejszych de- 
do startów młodzieży

Polska

Europy pomiędzy reprezentacjami Polski i NRF '
Drużyny grały w następujących składach:
Po 1 s k a: Szeja — Szymanów ski. Ostafiński. Gorgon Anczok - 

Beyna. Blaut. Marks. Lubański. Lato. Anczok
Ma'er — Hoettges, Beckenbauer. Weber. Schwarzenbeck rChteL overath- Mueller Gra^S

Sędzia słownym spotkania był " ' ■ -- -

Na 9 miesięcy przed Olimpiadą 
Polskim Związku 2e°lars’ 

panuje „sztorm’’. Ostatnie spotka­
nie prezesów okręgów, trenerów 
i władz PZZ nie przyniosło żad­
nych konkretnych wniosków. Mó­
wiono wiele o konieczności roz-

Szkot Mullan, Widzów ok. 65 tys.
Polscy piłkarze, którym fachów 

cv nie wróżyli w tym meczu suk­
cesu. przystąpili do gry bez naj­
mniejszego kompleksu. Ku zasko­
czeniu kilku dziesiecio tysięcznej 
widowni już w pierwszych minu­
tach nasi piłkarze stworzyli kilka 
niebezpiecznych sytuacji pod bram 
ka Maiera. W 6 minucie Deyna 
oddał silny strzał w lewy róg, 
którv Maier wvbił z najwyższym 
trudem na korner.

Po kwadransie wyrównanej gry 
Drzewage uzyskali piłkarze NRF, 
których sprzymierzeńcem był sil 
nv wiatr. Kontrataki podopiecz­
nych trenera Górskiego były jed­
nak bardzo niebezpieczne. W 20 
minucie wspaniałym refleksem 
błysnął Marian Szeja. broniąc 
strzał Libudy z 3 metrów.

W minutę później o włos od 
utraty bramki byli gospodarze. 
Piękny strzał z woleja, jednego z 
Dolskich napastników, wprost cu­
dem obronił Maier. Polacy mieli 
jeszcze kilkakrotnie szanse zdo­
bycia bramki. Najbliższym tego 
bvł Lato w 31 min. Maier nie dał 
sie jednak zaskoczyć. Gospodarze

Wiele gorzkich słów pada pod 
adresem trenerów. Polskie żeglar 
stwo dotychczas cierpi na brak 
fachowców, których niestety nie

Mistrzowie TKKF
w koszykówce

W sali sportowej Technikum 
Ochrony Roślin w Szamotułach, 
odbyły sie mistrzostwa wojewódz­
twa w piłce koszykowej o puchar 
Zarzadu Wojewódzkiego TKKF. 
Zwyciężyło Ognisko TKKF ..Las” 
z Puszczykówka przed TKKF 
Ostrów i TKKF ..Winiary”-Kalisz. 
W mistrzostwach brały także u- 
dział Ogniska TKKF „Włókno” 
Poznań. TOS Poznań i „Wacław” 
— Szamotuły, (mr)

i siatkówce
W Ostrowie odbył sie woiewódz 

ki turniej piłki siatkowej (mez- 
czvzn i kobiet) terenowych ognisk 
TKKF — o puchary Zarzadu Wo­
jewódzkiego ’ Powiatowego 
TKKF Najlepszymi zespołami 
okazały sie wśród kobiet: repre­
zentacja TKKF Piła przed Jaroci­
nem. Kaliszem i Ostrowem: wśród 
mężczyzn: Września przed Kali­
szem i Puszczykowem.

Impreza była sprawnie przepro­
wadzona przez działaczy ostrow­
skiego ogniska TKKF, (r.j.)

Gostyńscy wiatrówkarze
Zarzad Powiatowy 

Kraju w Gostyniu 
konkurs strzelecki o 
powiatu na rok 1971 
z wiatrówki.

Po miesięcznych

Ligi Obrony 
zorganizował 
tytuł mistrza 
w strzelaniu

eliminacjach
250 najlepszych strzelców spotka­
ło sie w Gostyniu aby rozegrać 
bezpośrednia walkę finałowa.

Najlepszym
Sie 
wa.

Jan Jakubowski
strzelcem okazał

z Ludwino-
który wynikiem 52 pkt. zdo-

był nuchar ZP LOK. Dalsze miej
sca zaieli: 2. Ignacy Poprawa z
Gostynia. 3. Kazimierz Wender-=k 
(Ciołkowo) do 48 pkt.. 4. Feliks 
Niedźwiedziński (Brzezie) i 5. Fr. 
Radwański (Gostyń) Po 47 Dkt.

(MB)

graiacy z wiatrem stworzyli rów 
nież wiele niebezpiecznych sytua 
cii na przedpolu polskiej bramki. 
Szeja spisywał sie jednak znako­
micie i w pięknym stylu obronił 
dwukrotnie strzały Muellera. Gra

kształci np. Nowoczesny

bowskieeo Beckenbauera. Po
45 min. wynik brzmiał 0:0.

Pojedynek toczył sie w fatal­
nych warunkach atmosferycz­
nych. Od ok. 10 min. zerwała sie 
zadymka śnieżna, która towarzy­
szyła z małymi przerwami piłka­
rzom do końca spotkania.

Po przerwie Polacy ostro zaata­
kowali. ale w miarę upływu cza­
su przewaga oiłkarzy NRF rosła. 
W 55 minucie tylko przytomność 
umysłu Gorgonia. który wybił 
Diłke z linii bramkowej, urato­
wała nas przed utrata bramki

W 65 minucie Anczok doznał 
w starciu z Libuda kontuzji i zo­
stał zniesiony z boiska. Zastąpił 
go Jerzy Wyrobek. W zespole NRF 
trener Schoen w miejsce Wimme- 
ra wprowadził Koepnela. Nadal 
trwało „oblężenie” polskiej bram

trener żeglarski — to praktyk, fi­
zyk. matematyk, technolog, a prze 
de wszystkim taktyk. Już dawno 
minęły czasy, gdy krój żagla i 
profil kadłuba oceniano „na oko’’ 
i podobnie żeglowano. Mówił o 
tym sekretarz generalny PZŻ — 
Wiesław Rogala, który po powro­
cie z regat o „Złoty Puchar Fin- 
na" i zapoznaniu sie z amerykan

Potrzebna zaraz krawco­
wa, dobra siła, konfekcja I 
damska, dobry zarobek. 
Sczanieckiej 7a, w pod- | 
wórzu. 24234g
Pracownika samotnego, 
starszego uczciwego — na 
gospodarstwo 6 - hektaro­
we, blisko Poznania, z u- 
trzymaniem, mieszkaniem 
zaraz przyjmie. Zgłoszę- | 
nia Nowak, Poznań, Wys

ki.
Czas jednak biegł, a wynik

wciąż pozostawał bez zmian. Stu­
procentowa szanse zaprzepaścił 
w 76 minucie Grabowski, który 
majac przed sobą pusta bramkę 
z 4 metrów przestrzelił. W 85 mi­
nucie zmęczonego Lato zastąpił 
Bronisław Bula. W ostatnich se­
kundach przed Polakami raz. lesz 
cze otworzyła sie szansa zwycię­
stwa. Nasi napastnicy zbyt długo
jednak zwlekali ze strzałem
obrońcy NRF zażegnali niebezpie­
czeństwo.

Remis 9:0 w meczu z Polska za- 
oewnił definitywnie drużynie NRF 
pierwsze miejsce w VIII grupie 
eliminacyjnej i awans do ćwierć­
finałów mistrzostw Europy. Do za 
kończenia rozgrywek w tej gru­
pie pozostał jeszcze w dniu 5 gru
dnia mecz Turcja Polska w
Ankarze. Wynik tego meczu nie 
bedzie miał już wpływu na układ 
tabeli.

Oto aktualna sytuacja w
VIII:
1. NRF
2. Polska
3. Albania
4. Turcja

grupie

ska szkoła żeglarska 
zreformować stronę 
związku.

postanowił 
szkoleniową

piańskiego 16. 243822

10:2
6:4
3:9
3:7

10—5
5—10
5—13

Specjalny wysłannik PAP red.
Tadeusz Miedzianowski donosi:

Piłkarze NRF należa do czołów­
ki światowe!, a ich zwycięstwo na
stadionie X-lecia Warszawie
nad Polska 3:1 stawiało w zasa­
dzie nasz zesDÓł na straconej po­
zycji. Rzeczywistość okazała się 
inna. Chociaż mecz był niezwykle 
trudny, to jednak nasi oiłkarze 
stanęli tym razem na wysokości 
zadania. .Nawiazali z renomo­
wanym Drzeciwnikiem równo­
rzędna walkę, w której były okre 
sv kiedv odnosiło sie wrażenie, że 
to nie NRF. ale Polska jest trze­
cia drużyna świata.

W bardzo wyrównanym, grają­
cym z poświeceniem zesoole pol­
skim. trudno iest kogoś wyróż­
nić. Wszvscv. albo prawie wszyscy, 
spisywali sie bez zarzutu. Może
okresami słabsze momenty 
Bernard Blaut czv Dejna.

mieli 
może

nie zawsze dokładnie podawał pił­
kę debiutant reprezentacji młody 
Ostafiński. ale w sumie reprezen 
tacia Polski zaimponowała wvma- 
gaiacej i wybrednej publiczności 
NRF. (ob)

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w 
listopada 1971 r. zmarła nagle, opatrzona 
mentami św., nasza najdroższa żona, 
teściowa i babunia, śp.

dniu 17 
Sakra- 
mama,

WIKTORIA SIBILLA
Pogrzeb odbędzie się dnia 19 listopada br. o go 

dżinie 10.25 z kaplicy cmentarnej na Junikowie. 
Msza żałobna odbędzie sie w piątek, dnia 19 bm. 
o godz. 7.30 w kościele św. Wojciecha.

W smutku pogrążona

24445g
RODZINA

W dniu 16 listopada 1971 r. zginął śmiercią tra- 
czasie pełnienia obowiązków służbo-giczną w 

wych
WIKTOR DUKAT

kierowca
Zmarły był długoletnim, wysoko cenionym 

pracownikiem, a wśród współpracowników cie­
szył się wielką sympatią jako szczery kolega 
i przyjaciel.

C z e ś ć Jego pamięci!

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 19 bm. 
o godzinie 13.40 na cmentarzu junikowskim.

Przedsiębiorstwo Transportu Samochodowego 
Łączności nr 9. Poznań, ul. Winklera

Dnia 15 listopada 1971 roku zmarł

STANISŁAW PATERSKI 
nasz długoletni, sumienny pracownik oraz 
nek Rady Zakładowej.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 
stopada br. o godz. 14 na cmentarzu na

czło-

18 li- 
Miło-

stówie. ,,
Rodzinie Zmarłego wyrazy serdecznego współ­

czucia składają
Dyrekcja. Rada Zakładowa, Pracownicy 
Instytutu Ortopedii i Rehabilitacji AM 

w Poznaniu.

W pierwszych dniach grudnia 
żeglarze odbędą obóz kondycyjny. 
Później najbardziej utalentowani 
wyjada (w pierwszych dniach mar 
ca) na treningi na Morze Śród­
ziemne. Przygotowuje sie ponadto
bogaty kalendarz snortowy 
pierwsze półrocze. (PAP)

na

Brydżyści Wisły
mistrzami Polski
Zakończyły sie już rozgrywki 

I ligi brydża sportowego. Tytuł 
mistrzowski po raz drugi, wywal-
czyi zespół krakowskiej 

Ostateczna tabela:
1. Wisła
2. Warszawianka

Wisły.

3.

5.
6.
7.
8.
9.

10.
11.
12.

Orzeł
Piast Gliwice
Neptun Gdańsk
Górnik I Gliwice 
Budowlani Poznań 
Spójnia Warszawa 
Łączność W-wa 
WZGS Szczecin 
Związkowiec Wrocław 
Górnik U Bytom

Ostatnie dwie drużyny

278 
267
262 
249
232
218 
212
203 
196
184
169 
146

pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt. 
pkt.

spadają
do II ligi a do ekstraklasy awan­
sowały MKT Łódź i WKB Wro­
cław. Ponadto drużyny Łączności 
Warszawa i WZGS Szczecin ro­
zegrają barażowy mecz o pozosta­
nie w ekstraklasie z drużynami 
olsztyńskiej Warmii i rzeszowskiej 
Resovii w dniach 11-M2 grudnia.

PAP

„Totek" płaci
P. P. Totalizator Sportowy ko­

munikuje. że w zakładach piłkar-
skich na dzień 13/14 bm. 
dzono:

Liga polska: 18 rozw. z
— wvgr. PO 6.658 zł: 5.475
12 traf. wygr.

stwier-

13 traf 
rozw. z

po 21 zł; 5.912
rozw. z 11 traf. — wygr. po 20 zł: 
17.887 rozw. z 10 traf. — wygr. po 
6 zł.

Liga angielska: 2 rozw. z 13 traf. 
— wvgr. do 126.928 zł: 82 rozw. z 
12 traf. — wygr. po 3.095 zł: 1.236 
rozw. z 11 traf. — wygr. do 205 zł.
13.167 rozw. z 10 traf. 
do 19 zł

wygr.

W zakładach Toto-Lotka z dnia 
14 bm. stwierdzono:

I losowanie: 8 rozw z 6 traf. — 
wvgr do 437.254 zł: 5 rozw. z 5 
traf, orem — wver. do 437.254 zł: 
770 rozw. z 5 traf, zwykł. — wygr.
00 4.900 zł: 22.634 rozw. z
— wygr. do ok. 200 zł: 
rozw. z 3 traf. — wygr. do

II losowanie: 3 rozw. z

4 traf 
322.354

14 zł
5 traf

nrem. wygr. do ok. 940.000 zł: 201
rozw. z 5 traf. zwvkł.
do ok

wvgr.
14.000 zł: 14.117 rozw. z 4

traf. — wygr. no ok. 300 zł: 256.996
rozw. z 3 traf.
16 zł (PAP)

wygr, oo ok

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 16 
listopada 1971 r. zakończył po długich i ciężkich 
cierpieniach swój doczesny, pracowity i pełen 
poświęceń żywot, opatrzony Sakramentami św., 
nasz najukochańszy mąż, tatuś i dziadziuś prze­
żywszy lat 55, śp.

ANTONI KACHLICKI
Msza żałobna odprawiona zostanie w dniu 19 

listopada br. o godz. 13.30 w kościele parafial­
nym w Dopiewie, po czym pogrzeb na miejsco­
wym cmentarzu.

W nieutulonym żalu pogrążeni
żona z dziećmi i wnukowie

Dopiewo. 24383g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
16 listopada 1971 r. zmarła nasza najukochańsza 
matka

KATARZYNA ROZMIAREK
w wieku 87 lat.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 20 bm. 
o godz. 15 z kaplicy cmentarnej Winiary, ulica 
Piątkowska.

Z żalem zostają

24453g
syn i córki

Dyrekcja, Grono Profesorskie, Komitet Ro­
dzicielski i młodzież Technikum i Zasadniczej 
Szkoły Odzieżowej w Poznaniu z głębokim żalem 
zawiadamiają, że dnia 15 listopada 1971 r. zmar­
ła w Warszawie, długoletnia i zasłużona nauczy­
cielka naszej szkoły, artysta plastyk, odznaczona 
Odznaką Honorową miasta Poznania

prof. WANDA
CHEŁMOŃSKA-BOCZKOWSKA

Pogrzeb odbędzie się dnia 19 listopada 1971 r. 
w Warszawie na cmentarzu na Powązkach.

Pamięć o Niej i wdzięczność zostanie wśród
nas. 24466g

Udzielę korepetycji z ma­
tematyki. Poznań, Sło­
wackiego 48 m. 4 w godzi­
nach wieczornych. 22952g

h upno Sprzedaż
Medale, monety dawne — 
numizmaty, kupię. Oferty 
„Prasa’’, Grunwaldzka 19 
dla 23879g. ______
Akordeon nowy lub uży­
wany kupię. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
24191g. ____ _
Pokoje kombinowane i sto 
łowe różne kolory — ko- 
rzystnib sprzeda MJszkiel, 
Swarzędz, Poznańska 24.

23466g
Warsztat wyrobów two­
rzyw sztucznych, już z za 
mówieniami na rok 1972, 
na atrakcyjny, zaprowa­
dzony artykuł — sprze­
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 23827g
Ursus C 25 i Zetor A 25 z 
podnośnikiem, sprzedam 
w bardzo dobrym stanie. 
Józef Borowicz, Marze- 
nin, pow. Września. 23650;
Sprzedam ciągnik Ursus 
28, z budką, stan bardzo 
dobry, cena 62 tys. zł. 
Oferty — „Prasa”. Grun­
waldzka 19 dla 1849p.
Wózki dziecięce, najnow­
sze modele — poleca Wy­
twórnia Jankę, Dąbrow­
skiego 88, tel. 406-23.

24314g

?*

Z powodu wyjazdu spie­
sznie sprzedam samochód 
LMW 1800, rok 1967. Tel. 
67-08-82, po godzinie 16.

24269g
Wartburg 312 Combi — 
52.000 zł, sprzedam. Par­
king Marcinkowskiego. 
_____________________ 23979g
Wołgę Gaz - 24, fabrycznie 
nową, sprzedam. Oferty 
szczegółowe „116-U6”, Biu 
ro Ogłoszeń, Warszawa, 
Poznańska 38. K8861
Volvo - furgon PV - 445, 
sprzedam. Zgłoszenia: 23 
Lutego 21 m. 8, tel. 530-94.
______________________23105g

Lokale
M - 2 z wkładem na M - 4 
w Lesznie — zamienię na 
M - 3 w Poznaniu lub ku­
pię 1—2-pokojowe miesz­
kanie samodzielne, włas-
nościowe Poznaniu.
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 1892p.

Ł Nieruchomości
Sprzedam pawilon gastro­
nomiczny, 106 m od plaży. 
Zofia Wawszczyszyn, Swi 
noujście, ul. Zymierskie-
go 2 m. 5. 1888p
Wille, domy bliźniacze, 
domy jednorodzinne z o- 
grodami na różny prze­
mysł — w wielkim wybo­
rze, w różnej cenie kupna 
— poleca Adamski — Po­
znań, Matejki 33 a. Infor­
macje bezpłatne. 24381g

Sprzedam 87 arów ziemi 
w Mosinie przy ulicy. In­
formacja: Mosina, ulica 
Czarnieckiego 9 m. 1.

Zguby Różne
Zgubiono prawo jazdy 
kat. IV, na nazwisko Cze 
sław Polak i kartę reje­
stracyjną motocykla WSK 
nr PE 1953, nr silnika 
868219. 1890p

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
16. XI. 1971 r. po długiej i ciężkiej chorobie,

bez słowa skargi zmarł przeżywszy lat 74 
kochańszy, pełen dobroci i pracowitości,
trzony Sakramentami 
dek, śp.

św., mąż, ojciec i

naju- 
opa- 
dzia-

MIKOŁAJ ZABIEŁŁO
Pogrzeb odbędzie się w dniu 19. XI. 71 r.

dżinie 14.15 na cmentarzu na Junikowie.
Pogrążone w smutku i żalu 

żona, córka, wnuczki i rodzina
Poznań, ul. Bogusławskiego 14/5.

o go-

K9024

tDnia 12. XI. 1971 r. zmarł tragicznie przeżyw­
szy lat 33, nasz ukochany syn, brat, zięć, 
szwagier i wujek, śp.

HENRYK GRZĄDZIELEWSKI

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 18 bm. 
o godz. 14.15 na cmentarzu junikowskim,

o czym zawiadamia w smutku pogrążona

24351g

tDnia 16 listopada 1971 r. zginął śmiercią tra­
giczną najdroższy mąż, najtroskliwszy tatuś 
przeżywszy lat 47

WIKTOR DUKAT
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 19 bm. 

o godz. 13.40 na cmentarzu junikowskim,
o czym zawiadamia pogrążona w głębokim 

smutku
żona z córkami

Poznań, Grochowska 40 m.16. 24467g

tW dniu 15 listopada 1971 r„ opatrzony Sakra­
mentami św., zmarł w wieku lat 50. mój

droższy mąż, nasz najtroskliwszy ojciec, 
brat, teść, dziadek, wujek i szwagier, śp.

LAMBERT KONIECZKA
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 19

naj- 
syn,

bm.
o godz. 11.55 z kaplicy cmentarnej na Juniko- 
wie.

W głębokim smutku pogrążone

żona z synami i rodzina
Poznań, ul. Chwiałkowskiego 22 m. 24436g

Z CHEŁMOŃSKICH

WANDA BOCZKOWSKA
córka Józefa i Marii z Korwin-Szymanowskich, 

— artystka malarka, członek ZPAP 
odznaczona Honorową Odznaką m. Poznania, 

zmarła po ciężkiej chorobie, dnia 15 listopada 
1971 r. w Warszawie.

Nabożeństwo żałobne odbędzie się dnia 19. VI. 
1971 r. godz. 10 rano w kościele św. Karola Bo-
romeusza, po czym nastąpi wyprowadzenie
zwłok do grobu rodzinnego na cmentarzu na 
Powązkach.

W ciężkim bólu pogrążone
córka i rodzina
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Tadeusz • . wszystkie działy. Informacje dla Czytelników — dział łączności" t Czytelnikami — 657-18. Redaktor naczelny — 454-09.
• Telefony centrala *>117 • qe|<retarz redakcji - 648-85. Sekretariat - 454-09. Dział miejski — 659-39. Redakcja nocna — 430-73 i 453-31.
Zastępca red naczelnego Wv;awn'iCtw0 Prasowe RSW „PRASA” • Biuro Ogłoszeń - Poznań. Grunwaldzka 19. telefony: 659-16 i 611-21. Za treść i ter- 
• Wydawca: Opowiada • Rękopisów nie zamówionych redakcja nie zwraca • Druk: PZG im. M. Kasprzaka - Poznań. Zwierzy
mmy druku ogłoszeń rena ja tadnvch ograniczeń na kwartał (39 zł) n-Mr-K-ze <78 zł) lub rok (156 zł) przyjmują- do dnia 10 miesiąca poprzedzającego
niecka 3 ® Pr^nmrara blankietów PKO - PUPiK ..Ruch” Poznań. Zwierzyniecka 9 na konto PKO nr 122-6-211831; do dnia 15 poprzedza-
okres prenumeraty iącego okres prenumeraty — listonosze i urzędy pocztowe. Z-8

L
ba ■ t i* ' - ■
IO. 4OnOODzł

K8733

Pracownicy noszukiwani
Poznańskie Przedsiębiorstwo Budownictwa Przemy.
słowego Poznań, ul. Ratajczaka 46 
tychmiast

zatrudni na-

3 DOŚWIADCZONYCH, WYSOKO KWALIFIKO­
WANYCH INŻYNIERÓW BUDOWLANYCH — 
z uprawnieniami na stanowiska samodzielnych 
KIEROWNIKÓW WIELKICH BUDÓW na terenie 
województwa poznańskiego.
5 WYSOKO KWALIFIKOWANYCH PRACOWNI­
KÓW TECHNICZNYCH z wyższym wykształcę? 
niem na odpowiedzialne stanowiska w przedsię­
biorstwie.
1 INSPEKTORA d/s INWENTARYZACJI z wyk­
ształceniem średnim oraz praktyka w tym za-
kresie

— 10 SZKI.ARZY dla budów poznańskich i 
wództwa poznańskiego.

Wynagrodzenie wg układu zbiorowego pracy 
jownictwie.

woje-

w bu-

Zgłoszenia przyjmują i informacji udzielają: ___  
Zatrudnienia oraz Sam. Sekcja Kadr PPBP- Poznań, 
ul. Ratajczaka 46, pok. 16, 22. K8580

Dział

Wielkopolskie Zakłady Obuwia w Gnieźnie — zatrud­
nią natychmiast lub w terminie do uzgodnienia:

3

10

EKONOMISTÓW z wyższym wykształceniem 
na stanowiska kierownicze,
OFICERA POŻARNICTWA na stanowisko 
kierownicze.

. MAGAZYNIERÓW z praktyką, 
10 PORTIERÓW,

— 10 SPRZĄTACZEK.
Warunki pracy i płacy do omówienia Dziale

Kadr i Szkolenia Zawodowego WZOb. w Gnieźnie.
ul. 22 Lipca 10f>, telefon 23-51. K8869

Przybłąkał się pies wyżeł, 
suka. Właściciela prosi 
się o zgłoszenie z doku-
m en ta mi
browskiego 333.

Poznań, Dą-
24239g

Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, kolorowe, 
wieczorowe, nakrycia do 
chrztu. Szewska 20. 22801g
Lodówki naprawiam. Tel.
31-607. 24185g

Cerownia artystyczna. Ła
zarz, Engla 11. 23403g

Wypożyczam zagraniczne 
suknie ślubne, welony, na 
krycia do chrztu, ubra­
nia. Długa 9. 22717g

Kołdry wełniane, specjal­
ność z pierzyn — szybko 
wykonuje Smoczyńska —
Kwiatowa 8. 23662g

tDnia 15 listopada 1971 r. zmarł po krótkiej 
lecz ciężkiej chorobie przeżywszy lat 21, nasz 
ukochany syn, brat, szwagier i narzeczony

ZDZISŁAW HYBSZ

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 19 
o godz. 12.30 na cmentarzu junikowskim.

o czym zawiadamia pogrążona 
smutku

R
24384g

bm.

głębokim

tW dniu 17 listopada r. przeżywszy lat 
96, zasnął w Bogu,

dziadek i pradziadek
nasz drogi ojciec, teść.

MICHAŁ ŁAKOMY
Pogrzeb odbędzie się w niatek, dnia 19

o godz. 13 na Miłostowie (Główna). 
Pogrążona w żałobie

24463g

bm.

RODZINA

tDnia 16 listopada 1971 r. zmarła po długich 
i ciężkich cierpieniach nasza najdroższa ma­
ma, teściowa, bratowa, szwagierka i ciocia, 

przeżuwszy lat 85, śp.

ANIELA WIELOCH
z domu KOPICKA

Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 19 bm. 
o godz. 10.30 z kaplicy cmentarnej na Górczynie.

O bolesnej stracie zawiadamiają

Poznań, Tęczowa 35.
syn, synowa i rodzina

24410g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu
16 listopada 1971 r. po ciężkiej chorobie od­

szedł od nas na zawsze nasz najdroższy mąż, 
ojciec i dziadek

STANISŁAW PLUTA
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 19 bm. 

o godz. 11 na cmentarzu przy kościele w Swa­
rzędzu.

Pogrążona w smutku

Zalasewo, poczta Swarzędz. 24469g

tDnia 16 listopada 1971 r. zmarł nieoczekiwa­
nie po krótkich cierpieniach, opatrzony Sa­
kramentami św., nasz drogi ojeiec, teść i dzia­

dek, śp.

WALENTY STOŁOWSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 19 bm. o godz. 15 

na cmentarzu komunalnym w Czarnkowie.
Pogrążeni w smutku

córki, zięciowie i wnuki
Piła, ul. Wyrzyska 13, 24451g

■

tDnia 16 listopada 1971 r. zasnęła w Bogu, 
przeżywszy 73 lata, nasza ukochana matka, 

teściowa, babcia i ciocia,

BALBINA LAMCH
z domu JASKUŁA

Pogrzeb odbędzie się na cmentarzu parafial­
nym w Sobocie z domu żałoby Golęczewo, dnia 
19 bm. o godz. 14.

W smutku pogrążona

243952 '
RODZINA
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USTOPAD
18 

Czwartek

Rourana

Słońce: 7.18—15.57

Usług! produkcyjne Z dyskusji przedzjazdowej

TEAW F
dla rolnictwa indywidualnego

W POZNANIU

POLSKI — g. 19 ..Niewidzialna 
ręka” (przedstawienie zamknięte).

NOWY — g, 16 „List z tamtego 
świata”.

OPERA — g. 19 „Halka”.
operetka — g. 19 „My chce- 

my tańczyć”.

KINA

W WOJEWÓDZTWIE

GNIEZNO: „Jestem niewiernym 
meżem”.

KOŚCIAN: „Effi Briest”.
KÓRNIK: „z zimna krwią”.
LESZNO: „Szerokość geograficz­

na zero”.
NOWY TOMYŚL: „Nowa misja 

korsarza”.
OBORNIKI: „Siedzący no pra­

wicy” i „Chłoncy z Placu Broni”.
ŚREM: „Kobieta kot”.

. ŚRODA: ..Jeśli dziś wtorek, to 
Jesteśmy w Belgii”.

SZAMOTUŁY: ..Arabeska”.
WĄGROWIEC: „Przed wojna”.
WRZEŚNIA: „Grzech Azizy” i 

„Oliver”.

W POZNANIU

FOTOPLASTIKON — g. 12—20 
„Pólwysen Bałkański — Jugosła­
wia — Rumunia — Bułgaria”.

RADIO
CZWARTEK — PROGRAM I: 

Fala 1322 m: 7.50 Reportaż na 
zamówienie: 8.05 W naszym domu; 
8.15 Melodie na zamówienie: 8.22 
Co słychać na świecie: 8.25 Porań 
nv refren: 9 Dla kl. II i IV (jez. 
polski) Jesień: 9.20 Konc. rozryw­
kowy: 10.05 „Decyzja” fragm. 
pow.: 10.25 Koncert poranny: 10.50 
Polski listopad: 11 Dla ki. VIII 
(wych. obywatelskie) „W groma­
dzie i w stolicy”: 11.20 Dedykuje­
my II zmianie — muzyka rozryw­
kowa: 11.50 Poradnia Rodzinna; 
12.25 Mel. i rvtmv dla wszystkich; 
13 Z życia ZSRR: 13.20 Na swoj­
ska nutę graja i śpiewają zespoły 
regionalne: 13.40 Wiecej. lepiej, ta 
niej: 14 Nie przemilczeć, nie za­
pomnieć — o Janie Lemańskim 
mówi H. Ładosż: 14.10 Marta Goz- 
decka i Teresa Hanastorska — gra 
ja utwory fortep. na 4 rece: 14.30 
Zagadki muzyczne: 15.05 Godzina 
dla dziewcząt i chłopców: 16.05 Opi 
nie ludzi Partii: 16.15 J. F. Haen- 
del — Concerto grosso D-dur op.' 
3 Nr 2: 16.30 Popołudnie z młodo­
ścią: 17.15 Radiowa Encyklopedia 
Aktualności: 17.25 Piosenka z ryb­
ka — kwadrans z dedykacja: 17.45 
Sukces — reportaż: 17.50 Czego 
chetnie słuchamy: 18.05 Magazyn 
muzyki młodzieżowej: 18.50 Muz. i 
Aktualn.; 19.15 Z księgarskiej la­
dy: 19.30 Studio instrumentalne; 
20.30 Fala 71: 20.35 Historia „No to 
co” — w piosence: 21 Aud. doku­
mentalna: 21.25 Wszechnica peda­
gogiczna. Czerwone róże — felie­
ton: 21.40 Listy z teatrów — „O Ju 
liuszu Osterwie”: 22.10 Kompozy­
tor Tygodnia — J. Brahms: 23.19 
Przeglądy i poglądy: 23.20 Archi- | 
walne nagrania zespołu nieżyjące j 
go już murzyńskiego klarnecisty | 
Edmunda Halla: 23.30 Rewia pio- • 
senek — zapowiada Lucjan Ky- ! 
dryński; 0.10 Program nocny z 
Rozgłośni PR w Bydgoszczy.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7. 8, 10,
12.05. 15. 16. 18. 20. 23, 24. 1, 2, 2.55.

PROGRAM II. Fala 407 m i UKF 
69.74 MHz: 7.50 Po jednej piosen­
ce: 8.05 Muzyczny tydzień Pozna­
nia omówi dr J. Młodzieiowski: 
8.35 Przewozy jesienne: 9 Serena­
dy orkiestrowe: 9.35 Nie ma mar­
ginesu: 10.05 W listopadowy dzień 
— graia polskie zespoły radiowe: 
10.25 ..Jak trza” szkice Jerzego 
Grzymkow'skiego z tomu „Gdy by 
łem hutnikiem”: 10.45 Muzyka ba 
letowa: 13 Czas dobrych gospoda­
rzy: 13.20 Gra Zespół Benona łlar 
dego: 13.40 Proszę mówić słucha­
my — gawęda: 14.05 Gra i śpiewa 
zesnół „Hungaria”: 14.30 Kronika 
kulturalna: 14.45 „Błękitna sztafe­
ta”: 15 Z muzyki klasycznej: 17.15 
Aud. ekonom.: 17.25 Piosenki i me­
lodie estrady: 17 55 Radioexnress; 
18.10 Przewozy jesienne: 18.30 Wi­
dnokrąg — wydarzenia- on;nie. re 
fleksie ze świata nauki; 19.15 Je­
żyk rosyjski: 19 30 Muzyka rozryw 
kowa: 19.52 P Czajkowski — Eu­
geniusz Oniegin — onera: 22.33 D.c 
onerv: 23.13 Wieczorna serenada.

WIADOMOŚCI: 5.30. 6.30. 7.30
8.30. 9,30. 12.05. 14. 16. 19. 22, 23.50.

PROGRAM HI: UKF 66.62 MHz 
oraz fale krótkie pasma 20. 31, 41 
i 49 mt 7.50 Mikrorecital Stana Bo 1 
rvsa: 8 05 Mói magnetofon — aud.* 
P Kaczkowskiego: 8.35 Muzyczna 
noczta UKF: 9 „Półtora parseka” 
— nowieść: 9.10 Nagrody, których 
n’e bvło: Sonot — Opole: 9.30 Nasz 
rok 71: 9.45 Z nagrań Johana Wl- 
bamsa: 10 Co to znaczy „sza-da- 
da-ba-da”?: 10.15 N+T. czyli no­
woczesność i technika: 10.35 Wszy­
stko dla nań: 12.30 Za kierowni­
ca: 13 Na katowickiej antenie: 15 
Nie tylko o muzvce: 15.10 Album 
muzyki uniwersalnej; 15.35 Czas 
teraźniejszy i przeszły — aud. A. 
Maciejewskiej: 15.50 Jazz dla za­
kochanych: 16.15 Biuro matrymo­
nialne w piosence: 16.45 Nasz rok 
71: 17.05 Óuodlibet. czyli co kto 
lubi- 17.30 „Półtora parseka” — 
powieść: 17.40 Aktualności pol­
skiej piosenki: IR Nieznane o zna­
nych — saga rodu Kossaków: IR.35 
Mój magnetofon: 19 Pisarz miesią­
ca — Roman Bratnv: 19.15 Muzvcz 
ne dygresie Lidii Wysockiej: 19.45 
Polityka dla wszystkich: 20 Blues 
wczoraj i dziś: 20.25 Deutsch »m 
Funk — iezvk niemiecki: 20.40 
Gdzie fest przebój?: 21.05 Porady 
sercowe w piosence: 21.20 Czło­
wiek i iego zawód — nauczyciele 
— reportaż: 21.40 Gra i śpiewa 
Brian Auger: 21.50 Onera tygodnia 
— W A. Mozart: „Król Pasterz”: 
22.PR Gwiazd-’ siedmiu w’oczorów; 
22.15 Powieść w wvd. dźw. „Lal-
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Konferencja naukowa w MBM
Konferencja naukowa w kółku rolniczym? Rzecz to na

ogół niespotykana. A jednak taka odbędzie się dzisiaj w sie­
dzibie Międzykółkowcj Bazy Maszynowej w Podrzewiu w po­
wiecie szamotulskim. Zjeżdżają na nią, oprócz przedstawicieli 
władz wojewódzkich, naukowcy i praktycy z dziedziny me­
chanizacji rolnictwa.

Jest to konferencja o zasię­
gu krajowym, zorganizowana 
przez Towarzystwo Naukowe 
Organizacji i Kierownictwa, 
przy współudziale Wojewódz­
kiego Związku Kółek Rolni­
czych i Wojewódzkiego Zjed­
noczenia Przedsiębiorstw Me­
chanizacji Rolnictwa. Bierze 
w niej udział około 150 spe­
cjalistów, zarówno z organiza­
cji społeczno-rolniczych, insty­
tucji administracyjnych, jak i 
przedsiębiorstw świadczących 
usługi dla rolnictwa.

Celem konferencji jest prze­
dyskutowanie aktualnych za­
gadnień organizacyjnych doty 
czących usług produkcyjnych, 
ze specjalnym uwzględnie­
niem mechanizacji rolnictwa 
indywidualnego. W referatach, 
opracowanych m. in. przez doc. 
dr K. Ratajczyka z WSR Po­
znań, mgr. M. Jurakowską- 
Skowronową z Instytutu Elek­
tryfikacji Rolnictwa z War­
szawy, doc. dr R. Skoczylasa z 
WSR Poznań, Jana Krawczy­
ka — kierownika MBM, mgr 
F. Wojciechowskiego z Mini­
sterstwa Rolnictwa, przędło- 
żonych wcześniej uczestnikom 
konferencji, wysunięto szereg 
interesujących wniosków. Cho­
dzi m. in. o jednolity cennik 
usług wykonywanych przez 
MBM, w oparciu o koszty włas 
ne, z bonifikatą dla usług pro­
dukcyjnych w rolnictwie. Pro­
ponuje się wprowadzić rozli­
czenie amortyzacji proporcjo­
nalnie do rocznego wykorzy­
stania sprzętu Zwraca się u_ 
wagę na potrzebę usprawnie­
nia systemu rocznego plano­
wania prac, co ułatwiłoby za­
wieranie umów komplekso­
wych. Wysuwa się postulat do­
statecznego zaopatrzenia MBM 
w sprawnie działający i przy­
stosowany do potrzeb indywi­
dualnych gospodarstw sprzęt 
maszynowy i części zamienne, 
a także doinwestowania MBM 
w zakresie zaplecza i sprzętu. 
Pod adresem przedsiębiorstw 
mechanizacji rolnictwa kieru­
je się wniosek o rozwijaniu i

doskonaleniu usług związa­
nych z mechanizacją hodowli. 
POM-y winny w większym niż 
dotychczas zakresie instalo­
wać urządzenia, dokonywać na 
praw, a także udzielać facho­
wego doradztwa techniczno- 
produkcyjnego, zwłaszcza w 
gospodarstwach specjalizują­
cych się w hodowli.

Dyskusja, jaka niewątpli­
wie rozwinie się wokół tych 
spraw, pozwoli sformułować 
program i kierunki usług pro­
dukcyjnych dla rolnictwa in­
dywidualnego w zakresie me­
chanizacji. (emp)

Człowiekowi procy dla wygody
W dyskusji przedzjazdowej 

toczącej się w zakładach 
pracy, w organizacjach 

partyjnych i związkowych, 
szczególnie wiele uwagi po­
święca się warunkoną pracy i 
odpoczynku załóg. Odżywa 
sprawa składanych wniosków, 
których w poprzednim okresie 
czasu nie zdołano jeszcze za­
łatwić.

W przemyśle spożywczym, 
reprezentowanym przez Zwią­
zek Zawodowy Pracowników 
Przemysłu Spożywczego i Cu 
krowniczego, złożono w po­
przednich latach 372 wnioski z 
Wielkopolski. Większość, bo 630 
wniosków, było zaadresowa­
nych do kierownictw zakła­
dów pracy i z tych zdołano 
zrealizować 605 wniosków. 
Spowodowało to znaczną po­
prawę warunków pracy załóg, 
szczególnie w zakresie urzą­
dzeń sanitarnych, socjalnych, 
bhp i kulturalnych. Powstały

liczne kioski spożywcze, sto-
łówki, 
kluby.

Z 15

jadalnie, świetlice

wniosków skierowa-

odbywających praktyki zakła­
dowe. Załatwienia — zdaniem
wnioskodawców wymaga

© Od dłuższego czasu nie 
palą się światła na ulicach w 
Koźminie Wlkp. między inny­
mi na bardzo ruchliwych uli­
cach: Klasztornej, Poznań­
skiej i wielu innych.

■ Zakład Energetyczny Po- 
znań-Teren informuje, że na­
prawił zegar sterujący oświe­
tlenie w Pecnie (pow. Śrem).

ka”: 22.45 Fortepianowe unpre.sie 
Chanie Minguss: 23 Swoje ulubio 
ne w!ersze recytuje Joanna Je- 
dlewska: 23.05 Collegium musi-
cum: 23.50 Sniewa 
i zakończenie nr. 
Rad;a ONZ.

WIADOMOŚCI:
10.30 12.05. 15.30.

Nana Mouskoun 
III: 24 Wiadom.

5. 6.30. 7.30. 8.30, 
17. 18 30, 22.

TELEWIZIA
CZWARTEK — PROGRAM It 

8.15—8,45 — Matematyka w kla­
sach matematyczno-fizycznych; 
9.55—10.20 — Jezvk polski (kl. VI) 
— W. Kataiew: „Samotny biały 
żagiel”: 12.45—13.20 — Jeżyk pol­
ski (kl 1—IV lic.): „Satyra i żart 
w noezii”: 13.50—14.20 — Mecha­
nizacja rolnictwa: ..Układ chłodzę 
nia silników sp?l’nowvch” — cz. 
I: 14.35—15.05 — Mechanizacja rol­
nictwa — cz. II: 15.20 — Politech­
nika TV — Geometria wykreślna 
(I rok): Elementy równoległe i 
prostopadłe”: 16.30 — Dziennik; 
16.40 — .Ekran z bratkiem” oraz 
film 7 serii: „Niewiarygodne przy­
gody Marka Piegusa”: 17.40 — Ma 
gazvn ITP: 17.55 — ..Stawka na 
postęp”: 18.25 — „W zielonym 
obiektywie”: 1R.45 — Dialogi hi­
storyczne: 19.20 — Dobranoc i 
Dziennik: 20 — „Przypominamy, 
T3d’imv”* 20.10 — Teatr „Kobra”

Francis Du^bridge: „W biały

Wrzesińscy ZMS-owcy 
przed konferencją powiatową

ZMS-owcy wrzesińscy przygotowują się do IX Konferen­
cji Powiatowej, która odbędzie się 24 bm. Odbyły się już we 
wszystkich kołach zebrania Dokonano analizy pracy, opra­
cowano i przyjęto programy działania, wyraźnie określono 
wzrastające wymogi ideowo-wychowawcze szeregowego 
członka i aktywisty.

W środowisku wrzesińskiej 
młodzieży pracującej działa 39 
kół, pozostałe 27 to koła 
szkolne. W sumie organizacja 
ta zrzesza 1 556 członków, któ­
rych na konferencji reprezen­
tować będzie 70 delegatów. 
Organizacja czynnie włączyła 
się do ogólnokrajowej dysku­
sji przedzjazdowej. Wyrazem 
tego są liczne meldunki złożo­
ne w Zarządzie Powiatowym, 
m. in. od Zarządu Zakładowe­
go przy Orzechowskich Zakła­
dach Przemysłu Sklejek o 
przepracowaniu 180 roboczo- 
godzin przy budowie ośrodka 
rekreacyjnego nad Wartą; od 
Zarządu Szkolnego przy Tech­
nikum Mechaniczno-Elektrycz 
nym i Przyzakładowej Szkole 
Zawodowej- (Tonsil) o zniwelo­
waniu terenu przeznaczonego 
na plac zabaw dla dzieci; od 
39 ZMS-owców z „Tonsilu” 
przepracowało przy okazji po­
bytu w Warszawie 97,5 robo- 
czo-godzin przy budowie Zam­
ku.

Według oceny ZP ZMS do

wyjóżniających się kół i za­
rządów należą: zarządy w 
ZWG „Tonsil”, Spółdzielni In­
walidów „Wiosna Ludów”, 
Przedsiębiorstwa Produkcji 
Pomocniczej i Montażu Bu­
downictwa Rolniczego „Stok- 
bet” we Wrześni, w OZSP w 
Orzechowie oraz szkolne w 
Technikum Mechaniczno-Elek-
trycznym Przyzakładowej
Szkole Zawodowej „Tonsil” 
we Wrześni, (sop)

Jola z Szamotuł. — Hanna 
chodzi imieniny tak samo

ob- 
jak

dzień” — cz. U; 21.15 „Refleksje”;
21.45 — „Sala pełna wspomnień” 
— nrosram dokumentalny z okazji

Anna. ti. 26 lipca. (2777)
Elżbieta Sz„ Nowy Tomyśl. — 

Starczy jeżeli Pani zaadresuje list 
— Polskie Radio. Bydgoszcz (Kon 
cert Życzeń). (2858).

Zofia B„ Szamotuły. — Bez ba­
dania laryngologicznego nie moż­
na postawić diagnozy. Jeżeli za­
bieg chirurgiczny okaże sie po­
trzebny. lekarz rejonowy skieruje 
dziecko do kliniki do Poznania.

(2718)
H. B.. Kościan. — Ogłoszenie ma 

trymonialne za granice może Pani 
nadać przez biuro ..PAR” w War 
szawie. ul. Bagatela 14. (2611)

70-lecia 
skiei: <22.35

Filharmonii Warszaw­

mości sportowe
technika (nowt.) .

Dziennik i wiado- 
■: 23—24.05 — Poli-

PIATEK — PROGRAM I: 8—8.35 
— TV Kurs Rolniczy — Dla agro­
noma i zootechnika: „Organizacja
nrodukcii bvdła rzeźnego”: 8.35— 
9.40 — „Pechowy dzień” — fab. 
f>Im węgierski: 9.55—10.25 — żaję- 

VIII): „Jak 
10.55—11.30 —

cia techniczne (kl. 
oprawić książkę”: 
Jezvk polski (kl. II 
wacki: „Kordian”:

ie.) — J. Sło-
11.55—12.25 —

Wychowanie nlastyczne (kl. VII i
VIII) —
12.45—13.20
I—IV i 
poezii”: 
ka TV

Xawery

lic.):
: 15.20-

Jezvk 
.Satyra 
■16.25 -

„Pojecie
- Matematyka 
funkcji” oraz

Dunikowski; 
polski (kl.
i żart w 

- Politechni-

wości funkcji” cz.
Dziennik: 16.40 — 1

(I rok): 
„Właści- 
16.30 -

Dla dzieci
..Pan Półka i snółka”: 17.10 — „Nie 
tvlko dla nań”: 17.30 — Maeazvn 
medyczny; 18 — „Kronika i Aktu 
alnośc’”: 18.20 — „Gramy o tele- 
wlror” — teleturniej: 18.40 — 
„Krai — treodnik społeczno-poli- 
tvcznv: 19.20 — Dobranoc i Dzien­
nik: 20 — Sprawozdanie z miedzy 
naństwoweeo meczu bokserskiego 
Pniewa — Anpłia: 22.^O — Dzień
nik: ”50-23.55 
(powt.).

Politechnika

Z Rogoźna

nych pod adresem władz wo­
jewódzkich zrealizowano 13. 
Jak nas poinformował sekre­
tarz Zarządu Okręgu Związku, 
Kazimierz Różański, udzielo­
no wyższej niż w ubiegłym 
roku dotacji zakładom pracy 
na wyposażenie w urządzenia 
socjalne i kulturalne, przy­
znając im dodatkowo 3,4 min 
zł. Załatwiono dodatkowe eta­
ty dla służby zdrowia w przy 
chodniach międzyzakładowych, 
jak np. w Opalenicy, gdzie po 
wstała przychodnia międzyza­
kładowa dla Cukrowni, POM 
i ZREMB, poza tym również 
dla przychodni w ostrowskiej 
Rzeźni, SPOMASZ w Gnieź­
nie, Zakładów Mięsnych w 
Kaliszu. Czyni się starania o 
przydzielenie lekarza dla Za­
kładów Zbożowo-Młynarskich 
w Lesznie. Pozostaje do załat­
wienia sprawa przekazania O- 
środka Wczasowego Cukrowni 
Gostyń w Łoniowie pod ad­
ministrację FWP.

Na 27 wniosków skierowa­
nych do władz centralnych, 
załatwiono do tej pory 18, m. 
in. w sprawie premiowania i 
wynagradzania pracowników, 
wydewmia gorących posiłków 
pracownikom zatrudnionym na 
wolnym powietrzu. Pracowni­
com fizycznym przyznano 2 
dni płatne w ciągu roku za 
opiekę nad dziećmi, zrównu­
jąc je w prawach z pracow­
nicami umysłowymi. Uchylo­
no przepis zabraniający dopła 
cania za przejazd do pracy 
autobusami. W przemyśle 
mięsnym i chłodniczym wpro 
wadzono posiłki regeneracyj­
ne.

W toku dyskusji przedzjaz­
dowej, obok wniosków w spra

też sprawa dodatków za pra­
ce uciążliwe i szkodliwe dla 
zdrowia.

Przemysł spożywczy Wielko 
polski, nie tylko w dyskusji, 
lecz czynem popiera program 
partii, wykonując przed ter­
minem roczne plany produk­
cyjne, jak np. Poznańskie Za­
kłady Zielarskie „Herbapol” 
czy Wojewódzkie Przedsiębior 
stwo Przemysłu Zbożcwo-Mły 
narskiego „PZZ”. Pracownicy 
przemysłu spożywczego i cu­
krowniczego realizują czy­
ny produkcyjne wartości 
187 537 000 złotych podjęte dla 
uczczenia VI Zjazdu PZPR. 
Ponadto wykonują też czyny 
społeczne, których wartość o- 
piewa na 1 430 500 zł. Przyczy­
nia się to do poprawy wa­
runków pracy załóg i ich odpo 
czynku oraz zaspokajania as­
piracji kulturalnych w otwie­
ranych tą'drogą placówkach, 

(emp)

wie 
dzeń,

uregulowania wynagro- 
zaktualizowania ukła-

dów zbiorowych i taryfikato­
rów kwalifikacyjnych, wysunię 
to szereg wniosków żywo nur 
tujących środowiska pracow­
nicze. Chodziło m. in. o to, aby 
środki z funduszu mieszkanio 
wego zakładów pracy można
było przeznaczać również na
remonty mieszkań, gdyż do 
tej pory to uprawnienie ma 
jfedynie spółdzielczość mleczar 
ska. Dalszego upowszechnie­
nia wymaga sprawa budowni 
nictwa międzyzakładowego, 
gdyż przemawiają za tym do-

„Biała niedziela" 
w RSP

Pracownicy Szpitala Powia­
towego w Obornikach podjęli 
niedawno zobowiązanie prze­
badania w czynie społecznym 
członków rolniczych spółdziel­
ni produkcyjnych. Powiatowy 
Związek RSP wyznaczył trzy 
spółdzielnie najbardziej potrze 
bujące usług lekarzy z uwagi 
na ich duże oddalenie od naj­
bliższych ośrodków zdrowia.. 
Odwiedziły je ekipy złożone z 
lekarzy chirurgów, inter­
nistów, ginekologów, stomato­
logów i pediatrów oraz perso­
nelu pomocniczego.

Lekarze i pielęgniarki mieli 
pełne ręce roboty; oprócz 
sprawdzenia ogólnego stanu 
zdrowia wiele osób skierowa­
no na badania specjalistycz­
ne, niektórym wydano skiero­
wania na leczenia szpitalne, 
na miejscu wypisywano też 
recepty. Ponadto wygłoszono 
kilka pogadanek profilaktycz­
nych o pielęgnacji i żywieniu 
niemowląt oraz o higienie w 
gospodarstwie rolnym i bhp w 
rolnictwie, (bop)

bre doświadczenia, 
wypadku budowy 
bloku przez dwa 
Kościanie: Rzeźnię

jak np. w 
wspólnego 
zakłady w 
i Wytwór-

nię Wyrobów Tytoniowych. Po 
dobne komascwanie środków 
na budownictwo mieszkanio­
we konieczne jest w Kaliszu, 
Koninie i Ostrowie.

Wart uwagi jest postulat bu 
dowy hoteli robotniczych w 
przemyśle spożywczym, prze­
de wszystkim w Gostyniu i 
Kościanie, gdyż za dowóz pra 
cownikt w płaci się tam po 
pół miliona złotych rocznie. 
Natomiast kwatery prywatne 
są bardzo kiepskie. Przema­
wia za tym praktyka już ist­
niejących hoteli robotniczych 
w Gnieźnie i Szamotułach.

Inne wnioski dotyczą zasił­
ków chorobowych dla pracow 
ników fizycznych, zmniejsze­
nia stawek przy odpłatności 
za wczasy, podniesienia sta­
wek wyżywieniowych na kolo 
niach dla dzieci, uregulowania 
diet dla osób delegowanych, 
wynagrodzeń uczniów w szko­
łach przemysłu spożywczego,

Pouczające spotkanie z przeszłością
Młodzież Technikum Ra­

chunkowości Rolnej w Rogoź­
nie znana jest z inicjowania 
wielu ciekawych akcji o cha­
rakterze wychowawczym. Nie­
dawno np. postanowiła zorga­
nizować wystawę staroci, 
obrazujących pracę, naukę i 
rozrywkę na przełomie XIX i 
XX wieku. Rozpoczęła więc, w 
swoich rodzinnych miejsco­
wościach poszukiwania cieka­
wych przedmiotów z tego okre 
su.

Wynikiem tego jest otwarta 
ostatnio w holu szkoły intere­
sująca wystawa. Prezentowa­
ne eksponaty zgrupowano w 
kilka działów: gospodarstwo 
domowe, narzędzia pracy rol-

ników, literatura, numizmaty­
ka, muzyka. Obejrzeć można 
m. in. żelazko z duszą, samo­
wary, zgrzebła do czesania 
lnu, kołowrotek. Jest też „pod­
ręcznik szczęścia domowego”, 
zawierający dokładny wykład 
o gospodarstwie domowym; 
ponadto wystawiony jest boga 
ty zbiór starych książek, ko­
lekcja dawnych monet, a za­
dumę i uśmiech wywołuje 
wśród zwiedzających kilka za 
pomnianych już gramofonów. 
Do najciekawszych ekspona-
tów zaliczyć także 
świadectwo ukończenia 
sy l<-eum w Tarnowie 
r„ na którym widnieją

trzeba 
I kb- 
z 1872 
oceny

m. in. z pilnoM, obyczajów i 
postępu, (bop)

REMONTY PRZEBIEGAJĄ 
SPRAWNIE

ŚRODA. Dobiega końca remont 
zabytkowych obiektów na wyspie 
Edwarda w Zaniemyślu; zbudowa­
no też nowy prom, którym w przy 
szłym sezonie turystycznym będą 
dojeżdżać na wyspę wycieczkowi­
cze. Do końca br. Spółdzielnia Pra 
cy Remontowo-Budowlana w Śro­
dzie zakończy remont budynku 
średzkiego Domu Kultury. Na 
ukończeniu jest również adaptacją 
budynku przeznaczonego na zakład 
przemysłu metalowego w Kostrzy­
nie Wlkp. W br. Spółdzielnia od­
dała już do użytku budynek „Do­
mu Strażaka” w Dominowie, bu­
dynek pralni bielizny w Środzie 
oraz magazyn materiałów budow­
lanych w Środzie. Jeszcze w br. 
na tym terenie zostanie zbudowa­
na wiata na materiały budowlane 
drzewne, (rk)

MISTRZOWIE WIEDZY 
ROLNICZEJ

OBORNIKI. Ponad 120 dziewcząt 
i chłopców pracujących w rolnic­
twie uczestniczyło w Powiatowym 
Zlocie Gospodarczym młodzieży 
wiejskiej. Jedną z jego imprez był 
powiatowy finał olimpiady wiedzy 
rolniczej, będącej podsumowaniem < 
szkolenia w zespołach przysposo­
bienia rolniczego.

Tytuł powiatowego mistrza wie­
dzy rolniczej zdobył Wiesław Za­
jąc z Grudny (gromada Parkowo), 
wyprzedzając Ryszarda Kuźniaka 
z Osowa Nowego (Popówko) i Ja­
na Stachowiaka z Rożnowa (Obor- 
niki-Północ). Organizatorzy zlotu — 
ZP ZMW, Powiatowy Związek 
Kółek Rolniczych i Powiatowa Ra 
da Przysposobienia Rolniczego, 
ufundowali dla uczestników olim­
piady nagrody rzeczowe, (bop)

O BEZPIECZEŃSTWO 
NA DROGACH

ROGOŹNO. Poważny odsetek 
spraw wpływających każdego ro­
ku do obornickiego Kolegium Kar­
no-Administracyjnego, stanowią wy 
kroczenia drogowe. Dlatego też roz 
winięto akcję zapobiegawczą któ­
rej elementem głównym są roz­
prawy publiczne. Ostatnio odbyło 
się wyjazdowe posiedzenie Kole­
gium w Technikum Rachunkowoś­
ci Rolnej w Rogoźnie. Rozpatrzono 
na nim trzy wnioski o ukaranie za 
nieprzestrzeganie przepisów ruchu 
drogowego. Sprawców ukarano wy 
sowimi grzywnami, (bop)


